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!'RENU MERA TA miesięczna Dziennika Piątrkowskiego wynosi 
.. · · · . · · z dostawą zł 3.00, kwartalnię z przesyłką zł 8 

CENY OGŁOSZEN: I-sza s~r. 1 wiersz ~n. jednołamowy 80 gr, w tekście 60 gr 
Ostatnia strona 4.0 gr, drobne 20 gr za wyraz . 

. . 

., 

r!dmiotlm ·rozprawi:· sad. - 60 chłopów . na lawie oskarion1ch 
lponiedriałek, c1n. 13 .wrze 

r. b.' przed kieleckim Są
Okręgow)rm na sesji wyja 
j w Mie h10wie rozpoczął 

wzgórza, przybierając groźną tym przystąpiła do rozprasza
postawę:. nia tłumu, rozpędzając go przy 

ka Łazarczyk. Tylko jeden z oskadonyc!-:, 
Po ustaleniu personaliów os- a mianowicie Andrzej Wacho· 

karżonych, jeden z sędziów od wicz, jest z zawodu felczel'eir., 
czytuje obszerny akt oskarże- posiadającym 7 klas g-imn'-izjal 
nia, zawierający 80 stron pisma nych. Pozostali oskarżeni są 
maszynowego. · Odczytanie za- zupełnie bez ~ykształcenia lub 
biera sądowi ponad 4 godziny posiadają zaledwie kilka klas 

es o . zajścia racławic-

Gdy powtórzone trzykrotnie pomocy pałek ~ gumowych. 
wezwanie do rozejścia się ni1:~· Ponieważ wezwanie do rozej 
poskutkowało, policja rzuciła ścia się nie poskutkowało i 
prźed nacierający ' i . otaczają'cy tłum- w dalszym ciągu nacierał 

czasu. szkoły powszechnej. 
Oskarżeni, to przewazme Większość oskarżonyc[ jest 

żeni w liczbie 60 odpo ją tłum 22 , granatów łzawią„ na policję, policja dała salwę o 
lają o to, że dnia 18 kwiet- -c:ych. Rzucenie granatów nie o strzegawczą w górę. 

r. w Racławica<:h - Ja- siągnęło jednak skutków z po- Na chwilę przed salwą i w 
kach, tpowiatu miechow- wodu złych warunków alrnosf~ czasi~ salwy posypały się na 
, .brali udział w zbiegowi ~ycznych. . policję strzały rewolwerowe od 

publicznym, liczącym oko- J_edn0,eześnie wśród wrzawy osobników, ulrrytych za płota-
. _osób, które wspólnymi i nawoływania chłopi zQrgani- mi i węgłem kościoła. 
'd<>puściło się przemocy i zowali wiec, p<>dczas któregr· Przed godz. 9-tą wpr.owadzo 

członkowie Stronnictwa Ludo- karana za nielegalne · pooiada
wego, młodzi chłopi w wieku nie broni, mianowicie W1ady· 
ód 21 do 30 lat, pracujący li~ sław Bielawski i Fran·::iszek 
roli jako robotnicy rolni lu_b Bielawski. 
na ojcowiźnie. Kilku zaledwie Z kolei sąd przystępuje ao 

wz11l„dem funkcjonariu- Etzemawiało k.ifku mówqJjw. no na salę oskarżonych w licz
licvjriych skonsygnowa· Omawi~o sprawy · ordynacji bie 60, z których 29 odpowiada 

w obu wymieniony-:-h ruiej wyborczej, obozu odosobnie.W., z aresżtu. 
ciac:h --- przez str1danie aDQlestil dla więźniów brZ'es- Punktualtlie o gOdz. 9.30 na 
·Z rewolwerów i karabi "icb, rozwiązania Sejmu i S"$Ji• salę wchodzi tr.ybunał, którę
az obrzucanie ich kamie tu itp. w~noszono przy tyn:\ - mu przewodniczy wiceprezes 

jest $łarszycb; ~amożnych gos- przesłitchania oskarżonych. 
podarzy, · posiadających 1<ilku- ;Na rozprawę , powoiano 232 
morgowe, a nawet kilkuna'iło- świadków, z czego ze · st~ODJ o 
morgowe . dobrze zaprowadzone skarżenia 80, a. reszta . ocłwc>_do--
g~odarstwa. , · f wych. "'] ~ 

. f~e iolkami, kijami, Ja- kriyki na· ~ześć rewolucji. Sądu Okrę'gowegb w Kielcach ·SIC - h• " k G ,„ , 
!iatzęcłzłalbi żelowymi, w międzyczasie w Racławi· s, Wysocki, ·wotujĄ --sędziowie - arna ., IRS a VI ene\V 

.otacla,aie ic:b f uniemożli cacb .. fłuin liczący ok. 1000 o- Wętlrychowski- i Chmi~fow~~i, ;11 · . 
ilJl .swobody· :ruehów, sqb . usiłował . -.przedrzeć się fako ~apasowy zasiada ,S. Lech: . i prośba o pomoc Lini Narodów 

łl g!oże~e roz~r~~euiem i I przez kórdoh polićji przy pósle Akt oskai~en~a pc;ipierają prok. 1 . • • • •s , -:: 
item. - . runku PP. lW Racław1~ch, pra- Bogdanowic.z 1 Leiman. · GENEWA. - Rząd chmsk1 twa. Jest to akt agreSJl prze.. 

~awi~.V:~~ ~zynó~ ósikar- gnąc d~sta~ się ·n.a wzg~rzę z .• , Os~a.rżany~h broni ~]kuna-· nadeslał do sekretaria~u Li~i ci~k~ ~tegra.lnośc~ terytońal: 
dopu~cih Slę w tym e<elii, kopc~1. Us1łowan1a te zostdv ~tu adwokatow. Na ~az1e przy:- Na.rodów apel, domaga1ąc s1ę ne1 1. mezaleznośet pohtycZDe;J 

Llliusić · fonkćfonariusżów· P. bdparle.:, · . byto- 7 obrońców, a mianowicie tastosowania paldu Ligi Naro- Chin. 
• zaniechania n~':azanyćh Na wzgórzu zgromadziło f'ię z Warszawy Ujazdowski, Oł- dów oraz uczynienia koniecz-

wąy.ph ~~ynnoś~i._ ·, . · w tym c_z·asie ok. 5000 lu:.łti. piński i Szcz~rbiński, z Kraka- nych kroków ze względu na sy 
u racławickiego w/g_ ak- Policja trzykrotnie wezwa.ła·· ze ·wa -Grodzicki, , Miarczyński i tuację na Dalekim· .W.schodzie. 

ilkarżenia zakazano z oba- liranych do rozejścia się, · a, po f iWasutowsk,i _oraz Że. Skarżys-· Przewodniczący - delegacji 
· mógłby spowodować. za · chińskier Wellington Koo w pi-

,P~l~::J~;:e~;l~: ! ~i;~ 'Pro' ,· es o--za1·s··,·,·a VI Prz·111ku ;::~J~:~z:nn:i N::oeJ~~o: 
i 

Komunistyczna Partm 10. p1sze: 
rozwinęła wśród robot- : • . „z rozkazu mego rządu, mam 

! v:łościan c~łej Poisk·, a ponownie przed Sad. em Apelac11nrm zaszczyt prosić o przyjęcie do 
golnie w okolicach Tarno- W . . _ . . . · ... wiadomości, że Japonia doko-

i Rzeszowa bardzo· silną a- e ~orek _rozpoczęła _się P<;>- WJ tegoz na po_dstawie ~pm~ nała najazdu na Chiny, prowa-
lolę 7a tidzia"łem w zi' eździe n~wna· rozprawa od~oławcza o biegłych, ·dowodzących, ze s. dz . . 
T':I, „ -, . • ' I . •' • p t k k t k w· • • k • dł d k r ąc lOWaz)ę przy pomocy 
łlJł.f się, aby pod po<.oren. za1hsc

1
ia "'!"_ '!_ZY ySudnNa-. s ~ ~ p.- h~~sąia . rueb pa . L 0 k' u 1' swych armii, marynarki i lotnic 

Sytuacja, jaka powstała z pO
wodu agresji japońskiej podle
ga również art. 11 paktu. Rząd 
chiński uważa, iż ~powinien być 
również zastosowany art. 17.'' 

Apel rządu · chińskiego jest 
zaopatrzony ;w dokładny opis i 
analizę zatargu, przy czym sfor 
mułowano pod adresem wojsk 
japońskich szereg zarzutów a
takowania ludności cywilnej. ni 
szczenia instyfocyj kultural· 
nych, zakładów naukowych itd. 

~enfa ·zwycięstwa. Kościusz uc y ~rua przez . ą a_r'łf-YZ>.zy pac uuzące1 z roJU . es i. 

frgap~to~a~o. ~z~re~f_·· mtas?. LJ-bli~~ Sądu Apelacy1ne o w Po zreferowaniu sprawy za- Wo1·ska chińskie cofają sie 
I!"" wys ąp1en 1 mam es ac11R -· · d h.. k brał głos prokurator doma:ga-
iaraktefze i cela·ch wyłącz- . ozprawa, otyczy 3~c os ar · · d·l L ·k· k ·' 8 1 t : . , · na nowe SłBR0'110ISka-_ObfORRe 

· zonych Żydow 1 p1ęc1u Pola- J~C ~tę a es 1 • ary a wię w 
.~.1~yc~ny~h. . . . . ków. .W imieniu 11 powodów zienlćl; a dla _ poz~stałych oska.r NANKJN. · ..:_ Chińśka kwate- I się naprzód z wielką o6troino-

za azie urządze~ z,azdu · 'l ; h t j 2 · -A · k żonych kar zgodnych z kodek- ra główna donosi, że oddziały, ścią. Nowe stanowiska chbls~e 
tał zawiadomiony zarząd cnvi nyc wys ępu e a'1wo a . eh 
~jctwa i.udowego. w Kiel- tów,, os~!lrżonych -~ b_roni 11 .sem. . : . . 1 ?peruj~~e w okohcr Szangha:- odległe są od . poprzeqni o 

11.· oraz właiciwe zarządy po .adwokatow._ . . . · . Na.s~ępnie prze1;11aWtal~. _przed JU we ~orek rano bez_ strą~ ·wy mniej iWięcej 5 klm., tworząc 
· e Str. LUclowego, znaj- Na wst!pte s~d odrzucił wn~o sta.wic~ele powodow; cyWilny.ch, cofąły &1~ na . nowe st-a_noWllska niemal prostą linię pómiędzy 

się tta terenie woj kie· sek obroncy głownego oskarzo , prosząc o zasądzeme powódz- - obr~nne. . . dworcem Północnym Szangha-
'ego. - · nego Leski o wyłączenie spra- twa oraz obrońcy, . · l " Oddziały japońskie pasuwały ju a Lotien. · 

aktu oskarienia wynika Nowe linie chióskie, według 

#.!~:~~:;:~~ •M· a· ne· ~·. ·· .. r~. ·, ·: • a· m· „.- · _·sk· 1·e- ·z· a· le.a· · ·n„ c· ·z: on.e ~~:~1~:~;~~i::k;:E~ 
fy -i k d ' • d ·• gólnych odcinków i znajduj11: się 
~~~- r~ ac . się nocą ~ poza zasięgiem japońskiej art.y 

r godzinach ra~nych w dn~ . Pi_ec;~~~fi nadal króloH'ą , br_~ni Ieńi okrętowej. - . 

L.:i'etru'a ru""'h ten znaczn1··e P b. t t · g d · D · ł ' · · g N - a 'l · · · · · Nowe stanowiska obronne zo 
„w .., rze ieg os a me o ma P.O- zia an'1a w C1ą u -nocy z a . szczę6o ne wyroz01eme stały. doskonale umocn.ione, a 
spotęgował„ Po god"z. 10-ej morskic)l ćwiczeń międzydywi dnia 12 na 13.9. i w dniu 13.9 zasfoguje .pie_chota. poprzednie zaś po niemal S·ty-

ało si.ę przy kościelt? w Ra zyjnych był następujący: utrudniał beżustanny ulewny Ok ł . . . . h· t . go~ru'o:unrm bomba.rdowa„:ti LI 
·cach l>rzeszło .1000 ludzi, · d-eszcz. aza 0 -Slę, 1z p~ec o a, ozy- „. 1··· „„ ,-

llr, ąąsiednich . Janowiczkach ' . „Niebi~scy" po otrzy'maruu G.odną podkreśl.enia jest po- wiana ·duchem . zaczepnym, pońskim były zupełnie -zdemolo 

wzgórzu, na· którym wznosi znacznych posiłków' przeszli w stawa wojska, które mimo bar- wspartą należycie · artyleńą · i wane. 

k . Ko . k' k ł 300 godzinach rannych ąo . ogolnego d d ·1k . d środkami przechypancerny:mi,- ------------
.opiec - śqusz 1 0 0 0 · t · k · · · zo użego wysl, u, mewygó potrafiła n1·.e tylko ' nader skute- Zgon sen. Wrsloucb1 

lzi. . . . na arcia, s up1a1ąc . p.o-w.a,znę i ci~żkich wairunków · atmosfe· 
Oddziął· l'olieji wezw:i.i zg_ro-- siły na . ·swoim p.rawim .skrzydJ iyczny.ch wyka:zało odporność, cznie przeciwsta.wić s-ię groźnej 
.ąonych do rą~ejścia ąię .. _ le. Natar.cie to spotkało się z zapał i hart ducha: broni pancerno, - moto.rowej, 
'tłUni , przyjął _ wezwan_ie wro· uderzeniem „czerwonych", 'pro ,0dcfaiały łączności, wyposa- lecz występować przeciwko 
"1i tmriykami. W.tedy oddział wadzqnym w ogólnym kierun- żond b9gato w · różnorodny no- me1 zaczepn'le-. 
~cji pnystąpił do rozpraszćl- ku na Kcynię. ;wocze~y sprzęt, mimo bardzo Stara prawda, że piechota 
tłumu_ przy' pomocy pałek -Sygnał zakończ~pie1. ćwiczeń ciężkitH warunków, potrafiły jest królową bitwy, znalazła je-

~<!WJ'ch. Z~pchnięty z k6p- p_ri:e!;w~ł ~ za?iętir ~oje . '".'. reio:: p.racó~-ac „o-fiarnie . i wvwiązać ·szcze raz swoje potwierdzenie 
tł.. . u1qniJł się na. stc·ki nie na _poł'udnie od KcynL si~, ~ , swy:eh zadań. - w przebiegu ćwiczeń. . -

" ~ . 

We wtorek zmarł we Lwowie 
zasłużony działacz niepodleg· 
łościowy b. senator R,zec.zypo• 
spolitej, Bolesław Wysłouoh. 

Dziś calostronicowr 
dodatekJffmlWJ 

Pijcie Rybińskiego wody • 
I 

• piwa gazowe • 



„ 

15d'~~;~·zgonc!.te}!l!!!l.~w!!i~9!~~a ~!~!f1kl 
Słowiański; Budzi.- PRAGA. ·wczoraj 0 godzinie Dinie, Jako syn cesarskiego woźnicy. wydał prof. Masaryk w tym okresie Pod jego wpływ~ Powstała~ 

Wrzesieft gniewa. 3.29 zmarł na zamku W Lana by W młodrm wieku, jako terminator swe dzieła, jak „Kwestia czeska", czeska. Ja.ko mezmordowuy .._ 
Sł<>ńca m; c.h.: 5.9, ślusarski w Wiedniu, postanowił się „Nasz obecny kryzys", „Kwestia so- mierz swego narodu. u~ S. ~ 

zaich. 17.52. ły prezydent Republiki Czecho- kształcić i, mając lat 15, udał się do cjalna" i szereg innych. dent .Masaryk w podróz do Ra8w.i 
HlSTORIA PODAJE: słowackiej Tomasz Masaryk. czeskiego Brna, gdzie wstąpił ao W r. 1911 ponownie wybrany zo- z Petersburg. znowu ~o MOl!nry, Io 

1339. Krzyżacy po !l'aa: drugi skazani Przy łożu zmarłego prezyden- 2-ej klasy lokalnego nien · eckie•o s~ posłem do parlamentu wiedeń· w;-eszcie pruz Sybenę udlć lij '1 
na ZWT<>t Pomo•za Polsce. · ta do ostatnieJ' chwili znaJ'dowa gimnazjum. Skończywszy je, wstąpił &kiego. Pracował w kraju i pou nim, Ameryki. 

1655. Król s~OOzki Ka!l'oL Gustaw llA wszechnicę wiedeńską., studiując wykładał w Ameryce. W Pitsburgu stanęła ZDua c:zab 
pod Kraik.o-wem - Jan Kazii- U się wszyscy członkowie rodzi- zarówno filologię klasyczną. jak orien Przełom dziejowy, jakim była wiel słowacka ugoda, na m0cy kt6rej Ił 
m.ieł'z na ś·ląs.lw. ny, prezydent Benesz z małżon tałistykę; a n.aw!'t anatomię. • ka. WOinai wpłynął decydująco na rody~ ! . słow!lcki .u~ 

1ł97. KoronaQja lcróla Augusta II. ką oraz premier Hodża. Tu, w Wiedniu., po raz p1envszy działalność Toma.sza .Masaryka. Wy· pełnei r6wn0set zm1er21ć 1llllly a 
17oo. P~a!l' Wawelu po inw.a,zji &l'JWe Rad" t . ka wystąpił na widowni szerszej cizia- chodzą.c z załoienia, że mocarstwa przJSZłemu wspólnemu bytowaia 1 

di7Jkiej ' lOS 8-C!a. pr~ rOZI>?C~· ł.alności publicznej, jako przewodni- centralne przegrają, Masaryk. jako ramach państwa czesko • llOWIGD! 
1fł62. ZmMł. po-eta Właidi. Syrokomla. la swą emlSJę załobną JUZ O cący czeskiego koła akademickiego rzecznik niepodległości czeskiej, udał go. 
1915. Wyaiia.rsz Legionów Cz.eremosz godz. 6 rano. w. Wiedniu. się na zachód europejski. gdzie rozpo Zwycięstwo koalicji i umieięlaa j. 

na. W kilka chwil po ukazaniu W marcu 1879 r. mianowany został czął ~oną cldałalność Polityczną plomatyczna grl! prezydenta. ~ 
P~YSŁOWIA. • wiad , • , • • b docentem filozofii na uniwersytecie i publicystyczną. ka dały w WJDikU powołanie do iJ. 

,.Po~~ na &w. Nikoctema stęd t QlnOSM Cl okasmtercid • prhe wiedeńskim. w 3 lata potem, pr:e· \V grudniu 1924 r.1 gdy austńaclde cia !łepubliki,b'ył' któ~eJ.~y Will: 
Czterr niedziel des-zozu lll1e ma". zy en a asary 1 na omac nłesi<nl„ do Pragi cuskiej jako pro· władze wojskowe wyclały rozkaz a.re• p motra naJWI.,......,, • .._. 

KTO NIE WlE, żE: Praii wywle~~ono żałobtłe ilagt feeor aadsw}'cZ&i11t wydzWq łilozo· :;ztowania go w wypadku, gdyby niem i twfreą • 
.O~ wód łltClll'$lltich Polsiki obli· Z!l<na ~rezyd łA &ostd Poda Uou.go, ~" ~d.def l.D,. pn:~ył p Io• aUfłrillClq, ·pr~y GlłJ U ~d.nla 19111 r. ~~ 

~Jł·O na 1,380 Iem, kwadr. do .. ;,;_,.1 .J-1 .J. 4 40 ł~J {)kres JWej cbdałalności n&• apt ~-u.dał si. iw-a; Rl)'llł do Pr.gł; foUcy fefO ~owlłlł tl'iii 
łJUMOR WIEU<ICłl LUDZI: ny • 1V"-'om~ O go.u., ' ak(nYej, , · Sawajcarii, 1tcblo D4 &łłuszy o~ pre11ydeata. k{6roaa ~ . · 

Po zmiułt labitMttu. Pan d'Orgęn. W hlul~ynie l!kaoklii, 'W któ- Jako ClZ}'UY młoa• pordl mło· fladł w. Gtlłewie. S14d, !itko 1'a&J pr;eyzaqą PfAWO d J11t 
si;in w god.zila.le po otrzymaniu dymi· rym podl.DO, ze b, prpyd• t dooses1dof1 WJlłru.y zasłał w r. 1891 operacyJn9f, ld61• wt • P~· dnłW'J', · 
sji ze stanowi$ka minisbra, na.pisał Masaryk stracił przytomność o posłem, w 6 lat potem w r. 1897 kry- niósł do Pa.ryża, dżłałał na rzecz me- Ze wact• na podealy twłl tli 
dJQ p. JeanneUe, głównego =rządcy ~.i ... 

3 27 ·d • łaln ., tykowany -.rzez swych przeciwników, podległości swej ojczyzny w „Czes- prezydeat "Masaryk pned rokl-.11 
pałą.cu: ~.._, • ' a ua OSc ser.ca złożył mandat i . nie kandvdował już kim komitecie akcji za granicą". zygnow!-ł .z wysokiego ~ 

„Mój dro,gi Jeanne-l'Le, jeśli pan ustała O godz. 3.29. więcej. Mimo zawziętej kampanii Pod koniec r. 1915, po szeregu pre- przez meb1e urzędu, by ~ a 
mlńe joszc.z~ spbie Pf'Z)'l?omina, to swoi'11 p~eciwnik~w . uzyskał n.O!lllł· lekcyj w londyńskim Kings College swoich spędzić w Złdszu ~ 
pros.i.łh,.m... żYCm I DiI!tO P~. MASUYKA ,..4141 Ił• awyC1Ufll. •1'~ prolCSQra unt. ro;nvłaął ~ Cl~o•hnva~ e>· Nar64 nMki w oeoWt jŁ ~ 
~eee~eeeeeweeeełMftei T . Mua.ryk wf>dłll sit w r. wm~otu pra.skittgo. ~oną ctdałallł~~ " N-glit, wi~et0 a&4łt. llP• i "'iłiilf 
Tłumaczenie sn ÓW1 ·85-0 ·w-sł•ow•acldmlllllil'-miast-·eczku„„H.ol!ldolll-... lllPo-·tyk!!ll!!lfflllllllllCllZOll,lll!llmlJlll!l'W!lllllllj•ednu· •ej!!llSos-oblll!!łe,•11"'111111•.a„ju ... 19.17 ... r •• u.ial„sł"'tllllllllldl]llo „R ... oe ... 'i.-trlllllot•ę.-·.~ ........ __ t„_...,_. __ 

onura przeszłość ·zbrodniarza 
Wydalono go z trzech szkół-Krwawy zamach na_nauez1, 

ciela WIP!! Zamordowanie szofera - Okrutny mąt 

. ł 

n1esłvchana procookacio ontvpolska 
8 11odchm:e1onrch Niemc6w wrwołato nleb1watr skandal· Na malej wokandzie ••• 

RHtAUira.cj' Mvcł:ia Mwonia Niemev pnHtali łpdewit. 

1 

wała. wojowniczy-eh Nłemo61 . . z a c h e c a 1" il c ' s z ' I d w Siemta.?11Qwł.co„oh była teretiem Niemcy nie adoś6uciynłli to z Polaków powa.żnielne 
· · niesłychanej prowokacji uty• mu iĄdaniu, a tylko u d.tuiy odnie~li komendant Pol. Call\ 

~skiej. przez iednego z moh znak priy · Krzyża oddział Siemioowl« 
czrll: r,DZ~Ufl, 818 nie W niebie11 w r~tattta:ci·i iaibawiało się s akompaniameniciie hymnu hiUe- Aleksainder Morawlec, oru ł 

r E u , l p<>dehmie·l~h Nlemców, a rowskie'° p<?rwali za. kufle od żurek. Kilku innych Polak6w 
1 A. .) - $. - szepną pan r - Ui, szlaa mnie tralia na pri:y sSqSie stoldku siedziało piwa i kije bila.rdO'We i rzucili niosło · lżejsze porateni.a. 

~bram MamH#lik, łlotykoj~c iam widok. Ratujcil? mnie, bo kilk.u Polaków. Nienio7 llptewali ·si, na Polaków. Pcnionel rest.a· Zatrzymanych Nieme6w P' 
,,_, aied:enla. - Dzłura. Nie &i'l mi zd<Z/t, ie wy:ionę. To #lę chóralnie różne pieśn n~m,lec· ura.cji n.ie mog"c zlikwidować kazano do dyspozy<:ji włada 
mi<Ja lif gdzie zrobić, tylko w nazywa lota, jak bryltmt? To kie, co wywołało uwagi obwrzo„ zaJścia zaalarmował policję, ldó dowych, a fannych Polaków 
tą/Ibn mieiscu i na ulicy. się nazywa: stt11t dz.iury wycho n~h Polaków. Uwagi' te idawa ra poiożyła kres bójce i areszt<> dano pod nniek"' lek.art'-• 

Nt11az W:Pok pana Mames~ d:q jak nowe?.... p v.r- . • ..... 

iltkQ padł na azyld, ~tóry ~- Nie wiadomo, kto miał Ót/10• ły się jeszcze ba.rddej podnie.- . 

tchnql go nową ener~1ą do zy- binkhcia J:io temper'Mentu: ~: ~~~~~fuc!~ki~c:i':· z1:. Kelner-oszustem matrimonialnl 
•Ńapis na szyldzie a10B11 bo- :n;;. Dos:10 a;,::,re::1'do ':;i:~ ~,u ~tonr;ć hh- ~~~w~- w1steuow11 w roli lekarza i konicurenta . 
łDiem: . . czynów, 1kutkiem · których pan cz~" ·or; at~ ~ie 'uW:~ P:ried sądem. karnyin w Sta· ginął. Pani B. zawiadomiła 

.,Salomon (!drobinka Mame.'rglik stanął 1!'Zt1d Sądem Polak~ ktil'ZY :a!l\d~ aby nisławowie sta~"ł TadeJl~ La· tym. Om1stwie policję, ~ 
• kr~ec. . • Grodzkim, Jako oakt:ll'iony o po ' sko z pochodzenła łodZ1anm, o- szczęła ener~czne poszukłln 

Ta łłf zreperure staTe anury bicie. skar:tony o oszustwa matrymo· ni.a i po ki.Jku miesił\cach ulf 
. wichodzq Jak. nowe". - Proszę szanownego pana Strasznr bilans nialne. Laskę w podmiejskim letmaki 
~ Pani! kra!"zec ~ochany, wysokiego sqdul _ tłumaczył • --;- Las~o pod.a,jąc si~ . za leka· w Olesiowie. Również i talli L 

apadlel mi pan rak z: ~eba! - się na rozprawie. _ Gdyby mo· k818SlrOfr kOleJOUllJ r~, drogą ogłoszeni~ matrrmo- sko zamierzał się za.ręczyd i ! 
rawolal pan Ma'!'łesglik, wch~- ;e przodki Mamesglikl spojrza· n1alnego w guecie nawtązał trzymał 250 zł. na „urz14d.zeni 
chąc do prac~wm. - Akurat'!le ly na tę latę, to by się przewró· .WIELUlt W katastrofie pod k?D;takt z panną B. 'r' marcu gabinetu lekarskie,o". 
rDypadek m?'e spoty~al. DZ!u· cily w grobie. Wieluniem, o której donooiliś· biez._ roku Las~o pr~yiechał ~o Wszczęte dochodzenie ~ 
ro w spodmach ml się· zrobiła. p k d · n:-..1 b' m.y w wczorajszym numerze, zgi Stanisławowa 1 oświadczył się zało, że Lasko jest z ża.wiid: 
Rozumie!z pan nieszczęście? k 0 rz~_, zrmy • pan lro in· nął obok maszynisty Gondul· pannie B. Chcąc zjednać sobie kelnerem. W ubiegłym w ~ 

- Dziura w spodniach nie a wzrusz"'' ranu~nam • . skiiego równie! i urzędnik pocz· i przy~złą teśdowę, Lasko prze ku pracował w chara.kterze ~ 
lest nie~częścię. Nieszczęście, - Przypuszczapray, ze na- towy Antoniewicz, zn.ajdujący dłożył jej zezwolenie Izby Le· letera w kinie. Ponadto stwilt 
~o jest ·dziu_ra w ni~bie. Zde;mu; wet. To ~o? Mogf~m bylem pa· się w br~ka.rdzie, 5 za$ osób z kar~kiej ~a :wykon~anie prak dzono, że jest od · kilku lat ft 
pgrr spodm~. Zrobię panu latę, na zro!'ic Jeszcze redną łatę, to .qbsługi z~tato ciężko rannych. tyki. Pam B. uwaia1ąc go za na ty i był 8 razy ka.rany za c 
to bęf!z:ie brylant, nie lata. b?' panskle przod~l przewr6ct~y 31 w~~on6w koleiowych jest prawdziwego lekarza, wręczyła szvstwa matrymonialne. 

Po kwadransie lata byla g~- się z powrotem na poprzednie całkowicie rozbi!">:ch. mu 808 zł. 11:a urządzenie gabi· W wyniku przeprowadzoDI 
towa. Ale gdy pan Mamesglik pozycre. Przybyła na mtefsce wypadku I netu lekars°ki\ego. rozprawy Laskę skazano Dl 

spojrzał na niq, zrob.iło mu się Sqd s~azal pana Mamesgli~ct komisja bada szczegóły i przy- Po podjęciu pieniędzy Lasko dwa lata więzienia i nozbawi& 
llledobr~el J tkn!{.l Wlj.,C: , ____ na. 3 dm aresztu.. > .cz.y!J.Y kataiStrofy" · znikł i :wszelki ślad po nim za· n.o ,P.l"a.W: obywatelskiich na. 3.~ 

,,. 



Z bliska i ż da leka 
Olbrzymie powodzenie pol

lkiego filmu w Niemczech. Fa· 
chowa prasa niemiecka podaje, 
ie polski film p. t. 11Czarna per
la",- ż Eugeniuszem Bodo, Reri, 

Str. s-. 

On1al nie kata.1trola lotnicza 

ulubionego gwiazdora M. C9bulskieg 
1 łał iwięc w porę puścić w ruch I Koszt uszkodzenia wynosi lcil 

hamulce. Skończyło się na usz- kaset złotych. Chwała Bogu.- bo 
kadzeniu jednego skrz.vdła i b;o mogło być 1!orzei! · · 
chę strachu. 

Zniczem i Różyckim w rolach Reżyser Ga.tit 
fłównych .cieszy się ogromnym kowski na.Uę
powodzeniem w Berlinie. Dość ca obecnie na 
wspoll)nieć, · że w ciągu kzech lotnisku cyw-il 
ilni wyświetlania, film ten obej- nym w War- 1 • • B k 
1Rł6 10,613 O·sób. szawie sceny E zb1e1!:1 ars•1znws !9 

Film· czarnych gwiazd. Reży- plenerowe do U &'G ~ · · U 
ier E ... Ko~en zapowiada, że w no.we.go pols- ł · d l • 
taibliższym . ćzasie zrealizuje kiego filmu Io gw 8Z 8 p erWSZeJ 
&Im przy udiiale wyłącznie czar tni<:zego. Kto nie zna 

wielkości-

., ay<:h artystów. Rolę główną ma .Rolę bohate w Pol59e uro- . 
odegrać światowej sławy bok- ra tego obra- czej, pociąga-
ser, m.urżyn Joe Louis. zu gra ulubio· jącej, subtel-
Postępy techniki filmowej. ny gwiazdor, nej i intęligent 

Ttchnika amerykańska wym.la- Mieczysław nej twarzycz-
da· nowy· sposób filmowau1a, Cybulski. ki Elżbiety 
który polega na tym, że ciemne Jedna ze Barszczew-

. litjsea.:na błonie nie wychodzą, scen wymaga skiej? .Ta mło 
jak na zwykłej - cza.rn:o, lecz ła zdjęcia stai dziutka gwiaz 

. 1 odcieniem bromu, co daje w. tu samolotu, da, w stosun-
•zulta:cie większą głębięi-pla- pilotow:anego_ kowo krótkim 
dfczność. przez Cybul- czas1e wyb.iła 

. ~ De. „produkuje się u innych? skfogo. Na lot się na czoło 
Francja wyprodukowała 'W cią- nisku ustawfo „ naszych arty-
fll ostatnich 15 miesięcy - 181 no do startu -stek filmo-
Dmów, z których 69 według o· małą R. W. D., . . . . wych, . zysku-
ryginalnych scenariuszów. A która miał wzbić się w powie- Kil~adz1esią~ ,r;iet.row od p~k jąc popular-
• nc~s? Nasza P,rodukcja cało- trze Vf czasie silneg? wiatru tu,. kto:y „robi.ł :v1atr stało. się ność i sympa-
10Czna wyraża się liczba 20-22 przeciwnego. Tego dnia, gdy od cos meprzew1dzianeg9. S1lny tię iwszystkich 
ibtazów. · · ' bywały się zdjęcia była piękna, pęd powietrza uderzył w stery kinlomanek ' i 

bezwietrzna pogoda. tylne i aparat nagle skręcił w kinomanów. 
ł#flldOfZJ ftl lzOiSkU Aby_ :wywołać efekt silnego prawo, zaczepiając o drugi sa- Młodziutka 

.Pod egidą ZWiązku Dzienni
iarzy i Publicystów.Filmowych 
l!Jbędzfa się w niedzielę dnia 19 
września na boisku K. S. „Pofo
aa" ,· jako przedmecz rozgry
nk o wejści~ do Ligi - mecz 
pnki' riożnej między drużyna.mi 
..Artyści Filmowi" - 11Dzienni
brze Filmowi" „ W drużynie 
('fiazcloi:ow grać będą ·między 
ahymi: Dymsza, Znicz, Sielań· 
w, żabczyński, Wesoło.wski, 
Zachatewfoz, Conti, Pi.chelski, 
ł'oliiisltj, Kański, Kempa i inni. 

wiatru - usta.wio.no poziomo molot. Elżunia Barsz 
do linii biegu samolotu „grające Na szczęście, Cybulski, jakol czewska . po , 
go" - inny płatowiec, z urucho zawodowy automobilista, świet otrzyma~iu 
mionym śmigłem. nie panuje nad motorem. Zdo- matury wstą-
_„_,, _____ , __ ,„.__„„ ___ „_...,_~_, ___ .._ piła do Państwowego Instytutu 

Sztuki Teatralnej, 1 który chlub
nie ukończyła zaledwie przed 
dwoma laty. Oceniając należy
cie jej talent - dyrektor Szyf
man zaangażował ją zrazu do 
stałego zespołu teatru Polskie.
go, gdzie zajęła jedno z czoło

Redakcja · czasopisma „Film" 
afundowała na ten mecz pu
char. ' Mecz wywołał ogromne 
r.ainteresowanie. · · 

/Uoja trąbuna 

Nie ·dePtsc po nog1tbl 
- Hej, panie, czy pan nie moie u- szcm", i - często nawet bez slowa -

ważać? Depcze mi pan 'lO .noga.chi para ludzi silą wtłacza się w rząd 
- To barbarzyństwo, Jak możaa tak krze.seł obijając bez pardonu kolana I 

bezceremonialnie przeszkadzać! depcząc odciski. Wrażenie znów dia· 
Takie oto okrzyki rozdzierają panu- bli wzięli.„ 

jącą na .sali ciszę i ciemności.,. Z tym chaosem, panującym w ki-
Rzecz dzieje się w kinie. Wyświ,t- nach tn~a raz skończyć. Film jest, 

lany jest piękny film, pnbliczność jak książka, której nikt nie czyta od 
całkowicie poddana nastrOJOwi, z zain środka. Jeśli dyrekcje kin nie mogą 
teresowaniem ślechi bieg alicj~ ' gdy zamykać widowni w chwili rozpoczę
nagłe zajście przerywa iluzję i rozpra.:. cia seansu - to niechaj przynajmniej 
sza uwagę. Żli i zdenerwowani z tru- pilnują., aby spóźnialscy lokowani byli 
dem wracamy do akcji filmu na ekra- na miejscach najbliżej przejść i aby 

Poselstwo chiń:lkie w Warszawie nie, gchie rozgrywają się losy bohate- bileterzy nie świecili w oczy widzów, 
rcłosiło protest przeciwko demonstro- rów dramatu. Aż tu naJ!le znów bile- jak błędnymi 01tniami światłem lata
hlliu ob.razu amerykańskiej produk- ter, wypełzły z ciemności rzuca prosto rek elektrycznych. 
cji p. t. „Żółte miasto", OSDDtego na I w oczy snop światła latarki elektrycz- A publiczność, jeśli się już „musi" 
h okresu wo;ny domowej w Chinach, neJ. ·Prowadzi nową parę ,,spóźniał· spóźnić - to niechaj przynajmniej nie 
liot~fąe. że film ten obrda uczu· sldch" i szuka wolnych miejsc. Znów gada i nie nawołuje się w ciemnej sa-
cia urodowe- Chińczyków, · . pow1arza się sakramentalne ,,pn;epra~· .Ii, w czasie wyświetlania filmu. 
. , · . ' FELIKS. 

:::;::::;~~-~;== l 

wich miejsc. 
Jednym z pierwszych jej suk

cesów· był rola tytułowa w sztu 
ce „Tessa'.'. Rola to była pięk
na, trudna i .wymagaj,ąca wiel
kiego nakładu pracy, inteligen
cji, subtefoośoi i kultury. Barsz
czewska · wywiązała się z zada
nia doskońale. 

W 1'.biegłym sezonie przeszła 
do zespołu dyr. Solskiego i nie
jednokrotnie występowała w od 
powiedZia}nych r9lach na sce
nie Teatru Nuodowego. 

Jeśli •W ·teatrze może · się po-

szdzyclć duiymi suk cesami ·.....:. to 
w dziedzinie filmu zdystanso
wała wiele artystek i zaięła .je 
dno z czołowych, miejsc. ~ej Pt:>
stacle iW fi imach: „Pan Twardo
wski" i „Trędowata" dowio4ły, 
że Barszczewska - to urodzo
na gwiazda filmowa, która dzię· 
ki subtelności i wrażliwości do
brze odczuła tajniki gry przed 
obiektywem. Nic więc dźiWiiego, 
że producenci „rzucili" się na 
tę młodą, piękną gwiazdę i · za
angażowali ją do szeregu frl. 
mów. Zobaczymy ją więc w tym 
sezonie w· kHku' nowycli obra· 
zach, w których pracowała pod 
kier.ownictwem czołowych .reży 
serów. 

Pięknie i interesująco zapo· 
wiada się jej przyszłość . arty· 
s~yczna. 

(m.-s.~ 

Wielki plebiscyt ;nasz~ eh . Czy_telnłkow 

· .iAtak · o świcie11 w kinie· Victoria 
,,Zaczelo s:e niewinnie11

, w Imperialu 
,,Atak o świcie" - to przereklam<>- kim reżyserom świata._ jak~) klp.sy.~ny 

wuy film, który nie ma nic wspólne- przykład, jak n.aie·ży realizować kome
to J: wojlUI. Jakby sądzić moina było die. Wszystko w tym obrą.zie, od Po· 
1 tytułu. Jest to Po prostu przewlek- czątkowej sceny do ostatniej bucha 
ly i nudny draJDat psychologiczno • fi. temperamentem, humorem, kulturą, 
lozoiiQZiiy, ~rywafący się między tempem, wesol<>ścią i talentem. wszyst· 
~· męZ!fiDl i „tym (fzecim". Każcie kich współtwórców. · · 
cllc.e usłitplć, kude pragnie się po· Temai fibn1ł, jest ,,mo~y". Rzecz 
6irięcie i stlld wielkie ględzenie, któ· ~rywa się w środowisku dziennikar 
re ńas. mało interesuje. Niewiele nas skim. Jest Jeden taki miły i ea.ergicz~y 
rówaież wzniSz& końco~ akord, reporter, z.n.any ze swoj.~j, eneigii, któ
kledy para 'kochanków (oczywiśc:1• ry staje się ofiarą sprylDJejszej od nie· 
~ ginie., - taka jego dolał) pacia So· go dziewczyny, która go w sposób 
bić w objęcia, do tego stopnia obraz dowcipny i pełen humoru prowa.cłzi za 
le jest zimny i nieprzekonywujący. nos. Skoro on oszukał fą i przedsta-

Do ,,rozgrzania" nie przyczynia się wił się na lotnisku., Jako „st!óż bez· 
do filmu,' które Ograni~one fest zaled- pieczeństwa" dla ochrony od na tarczy 
wie do kawałka piaszczystej pustyni i wych reporterów i ukrył swój zawód, 
kilku strzelających beduinów. Aż dziw, - oo.a - ·spłatała mu gorszego figla i 
ie· t.,Jd film wyreżyserował twórca ogłosiła, że wychodzi 'Ja niego za mąt, 
.,Putenr.'a"• reżysM William Dietes-le'. aby konkureJicyjna . prasa„ mia.la ier.„ 

Enol Flynn mdły, bezbarwny, nie- T~ · doskónale . -r.oż.po'częlJI. „ !ntryg.a 
azczery _ nie WJlosi do roli żadnych rozwiia się intefesu1ąco, · ~ytm!Jąc wt· 
aocniejaych akcentów, Kay Francis dza . w nieustającym upięciu. do koń· 
_. PfęlaMa .:..... ale w banale scenariusza cowego frat.tmeatu-. . · • 
pbł w6f talent. Wykonanie wszystkich aktorcjw na 
· * * wysokim poziomie, reiyseńa - świeł· 

* na. Film zasłui!uiący na najszcz~TfZC 
uZac:z4ło się a.iewimlle" - tą film, połęcenie. 

ttór7, :wilia kfć ~~ wszyst- . (m:: s.) 

Wybieramy, ·króla i królowe. 
ekranu pol§kieqo na rok -,937 · 

W światowej stolicy filmu , w I pon, który należy wypełnić, prze 
Hollywood, rok rocznłe odby- słać pocztą, . albo os-0biście do

,wają się wybory najpopularniej ręczyć w redakcji naszego pis
szej i najbardziej ulubionej pary ma, w kop'erCie z napisem „Wy
artystów. bór królowej i króla ekranu pol 

Wynik dorocznego plebiscytu skiego". . 
jest wielką sensacją z tego Nie podajemy nazwisk kandy 
względu, . że wybory na królowę datek i .kandydatów, aby nie 
dokonyw-ują miłośnicy kina. krępować nikogo w wyborze. · 

Ten głos, gł'()s publicZinośd, W przyszłym tygodniu poda-
ma doniosłe znaczenie, gdyż z 

my S'zereg nowych- i sensacyj· 
nych szczegółów, m. in. opinie 
wybitnych naszych filmowców 
o naszym plebiscycie, oraz omó 
wimy sprawę nagród dla uczest 
ników głosowania. : 

A :więc, Czytelniczki -i · Czy· 
telnicy, do dzieła! Wybierajcie 
Waszą najmilszą i najbardziej u
miłowaną parę królewską. · 

KU P ·O N 
NA WYBOR KRÓLOWEJ . i KRóLA EKRANU 'POLSKIEGO 

jednej strony jest wyrazem ży
czeń widowni, a z drugiej wska
zówką dla producentów, którzy 
licząc się z gło.sem opinii, odpo 
wiednio obsadzają role czoło.we 
w swofoh filmach. iaa rok 1937 

Opierając się na wzorach 
pism zagran<icznych, pismo na
sze ogłasza plebiscyt na wybór 
królowej i króla ekranu polskie 
go na rok 1937, w którym udział 
mogą przyjąć wszyscy Czytelni
cy naszego pisma. 

Sposób głosowania jest pro· 
sty. Pon.Jże j zamieszczamy ku-

K,r.ótowa •• „ •• •••••• .•• •••••••• , •• ••••••••• •••••• ••••• •• •• ••••••••••••••••••• ••••• •••••••• •• • „ •••••• • 

Król .. ... .. .. ..... .. .... ........ ... .. ... „ ...•... . . „ .............. „ . ... „ ...... ~ „ ..... :„.„ .. „ ... . . . 

Imię i nazwisko ···································· ········································· 
Adres głosu jącego ... „„ „. „. „ „ „ „ „ . „ „„„. „„ . . „ .„„.„ . .• •.• „ .„ .... .......... „. 
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KTóRY BĘDZIE PRAWDZIWĄ REWELACJĄ 

Matka I Córka dusicielkami.- . 
.Wspólnymi siłami udusiły wieloletniego gnęblctęJa.'. 

!W nocy z 27 na 2S ~ca br. ły s!ę IWypierać winy, w ltodcu 5 lat. Sąd Apelacyjny „~~iej· 
mie~zkan.te Krawczykow w Ka kobiety przyparte do muru szył karę Fł'anciszce .. Krawezyk 
to:ncach ~yło. te:-en!m P?nu.; przy.znały się do wszystkiego. z 10 lat na 5 lat więzienia, cór 
re1 zhrodn'L Mieszkanie za1mo- Sąd pierwszej instancji ska- ce zaś karę lllllO~zył wy~o· 
~ał Jakub . Kraw?Zy~ wraz z zał Fran~s~k~ Krawczyk na dząc z założenia, te była ty;łkcr 
zoną, Franciszką 1 corką, Ger- 10 lat W11ęz1ema a jej córkę na ślepym nauędziem matki. 
trudą. Stary Krawczyk był na-
łogowym pijaki.em. Często przy 
chodził do doinu „pod gazem" 
i wówczas wyładowywał swój 
zły humor na żonie, okładając 
ją razami i obsypując stekiem 
ordynarnych wyzwisk. Poza 
tym Krawczyk przepijał wszy
stkie pieniądze, zostawiając ro 
dzinę. bez. środków do· życia. 

Represje orzeriw Polakom 
na śląsku Opolskim . . . 

Z '()po!ł.. lłonoszą: W Byto· lacy, ' . '• 
miu tajna polltja państwo'Y'a a- Z P~Iaków porwdu!o areszto 
res:zto~~ła pr~a z~~~ w;anych "! cia,gu września. iwol 
młodziezy polsko ; kato!1ckie<J ~o Ó"ICl.U, a wedłuig nie po· 
na . $łąsku Opolskbn, ~liktora twierdzOliych wiackimo$ei $· 0r 
Go.rzolkę.· · ·· . · sób. Wobec: teg.O w wię~ęńu 
P~ .G~r~b. . os<1;dz?S1y zo· pozostawałoby jes:z;cze 2„·ch a· 

stał w Wl~en.tu. ·~1crin~ w riesztowainych. · Nie wytoc.zooo 
Opolu, .gdzie zna1dują. ~ę yuz po.. doty.chczas przeci~o nim :tad~ 
przedttńo airesztowan1 t dotycb- AOifa o.1:k.arżenia. 
czas nie- wypuszaeni młodzi Po 

Z początku matka i córka w 
milczeniu znosiły swój ciętlci 
los, ale w końcu wyczeTpała się 
ich cierpliwość. Gdy krytycz
nej nocy Krawczyk znów przy
szedł do domu podchmielony i 
wszczął awanturę, Franciszka 
uderzyła go młotkiem w głowę, 
a gdy ten zachwiał się, tracąc 

przytomllQŚĆ, zarzuciła mu gru- ·aombu CUchDi1'8 W-- 20 k1"'n~•.b 
by sznur, służą<:y do wieszania a \ , \ł\ 

bielizny, na szyję. Jeden ko- . · Na 11rzed~ieiciałh Nowego Jork1J 
niec sznura kazała trzymać WY 
córce, a drugi zaciągqęła z ca· , ~O ~O~. ~a prz1tdmie· kła, więle osób odniQsło ran> 
łych sił na szyi męża. setach M~l!-tłap 1 Bron~ dok-0 Jak przypuszczają, 1ia.pdd te 

K nano wczora1 w1ecz'll"em napa· były dokonane przez z"'iit:i;~k 
rawczyk .wkrótce wyzionął ści. na . ~O kinematograf.'·w, -w zawodowy operatoró,•r ; kino· 

d~cha. Kobiety ~razu .sta.rał1v 1 
ktory;::n. ro~rz~cono bor.:.by cu- wych, którzy pozostają w za tar 

się zatuszowac z..,rodmę , a ę chnące l Łiaw1::.ce. . - ó t t z wł · · · 1 · k. · 
• 
...,._. _______________ -.....-...;..__....; gd t · · · d ł · .,, - - .. asc1c1e am1 mem3.•t>ł!ra· 

Y o Ull się me u a o, .iacze W, czą.si~ Pillliki, iaika w:mi- fów... · ·· „ ~ ' ~ • ·· ..: 
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1 kącih 
NaJcle•aHl•zu konkur•·•n•leta MV Polsce 

10 naipopularnieisz9ch Polaków i Polek 
rrudno nie Die 
hzyjeeha,ł pa.n Bu..:tJk, rwy 

Czy chcesz, by Twego głosu zabrakło? Więc 
nie zwlekaj i zaraz napisz! 

siJ$ta . .Ryczywołu, do Wa.rsia· Ju się otiaiuje, uue iwcgo·\~rs - atłkieta wywołał w ca- ,.głos Uiiienia połalde'o a ••ie~ ktafu i H ..,aoio, 1 t~o! ze. re~ 
"'r do doktora. tle siA howiein rajsz~ wviaśniłcia nsi„..sn„ły łym krat..• za.ciekawienie Xil.piłan Bafu - r.a .-.ioe P4»ęgi łlaje nąd WJ 116 ua1w~~ 
• 1 b b l " • • 0 „. 'łE> „ , ... · • Polski w ukreaio lotmctwa'. ltou!orcw;Jach iwlatowy'™ a z 
;ii,ł, wątro a gtl o ał{l. SWÓJ cel 1 w2'tpliwogci Jest jut Mamy przed •obiti ko.rtę z: tecet. h JN.o ~er ~ tnr4 
Doktór op\ll<a.ł go, zbad•ł d-0 coraz mniej. Aby usun,ć wsze!- Brz;e§cia nacl Bugiem. którą na- KIO . nie sl1szal Da stanQWisku kletowoilła MJids\er-

dadni• i pyta: kiie ustr.zeżenia, podajemy je.., dedał _p. Alcltsa.p.der Marlę„ &twa Spraw ~NDicZ11ycb. , 

- C1.1y pM pije? u:~.e ru regulamin. konkursu· wo:dt CKohryńskl\ 58 - 83). ~ej BacbellskiegaJ tw,r!::°at!:uQlz~ = 
- Piję. ankiety, który brzmi: tresć przytaezamy dosłowrue: p W H C y en.a tow" wego. . 
"No, to pł:ti m"si stioi\"yć Spkszę Pf'Jlią6 udział w ankłeale ' " · • zam ' ....... ry „ S) MAfor Sła.DW•w ~ 
l~łnt. Nitt wol!l.o. Jedyna ra. Regulam·1n " o.ajpop1118.!'Diefqydt Polaków. Wo- llY oficer z Warszawy (Zaok<>- pierwszy ~ lof.11Ut6w polskida ~· 
ha I!.~ chorobę. dł11,g 1D'lto sdaGła pf:Populami•IPa· powA 5 m. 26), wymienia. 11 ua- wU lqiłę ~1 Pot~of _ ... ~ 
Pan. aueek Zą.$ęplł się. k k IAl '~ 14: P. P1oycleuł~ ~ zwi.sk, zaś uzasadnia jedną tyl- lpOli~eł bU.tentdul pr11dot881 -

- Trudno-pomy6la.ł . .._. Nie on Uf SU m~· ~~f':1dd i Ma '* ko kandy~turę. Jego lista. nai· 4~=;1° pac1...,c'"1d. fllko wieUd 
IOlao, to nic wf>ltio. Doktór wit k . Wobec l;, że ftecłakcf• u•tnę· populamiejuych Polakó.w t Po- artysta - mu.zylc. kompo1yto:r, łłlM• 

116 • 1) W PJZ}'JB onkurąic " u.- gł-. ił wy111łqjo:oa naewłake 14 ~ia lek brimii: . t.rOp ł b. ~ef rądu, 
'r re~tał pić. kloolr; może wziąć ud.dał każdy ~elką dyskllSią. cllatęgo tet pc)d&J~ „t). Man.ulk«>W4 PłłS11dlka. 2) prem. . 7) Posłanka PrystQrow-. fQ:o ""'°" 

....... „ Czytelnik. . lłlld~yęla ka.ndyqt6w k0Dhr'1i· Sławof - Skła.dkoweki, 3) p1dk. Adiun skodewąynł h1U114nlłmle4o ......., 
~ e pił go<izmę, dwie, tr~y. 2) Kaidy uczestidk 11\oit po- anłdoty, a miaMwldos Koc, 41 inia. Jó•eł B"-kJ. 5) adA. E. puyc:yni4jąe się t)'DI do Wild o.a 

il f.od wi~a;ór q.ez~ło mu stę da~ tyle nazwisk s~·ód :li•· t) ll'!acy Pad~rowsld, 2) prent. Sła- Kwiatk~ 6) JM1>f. "'- Bartel, 7) uiięs•, 
.J.;:6. ~ wof - Sk!Uko'W\lki, 3) ja.n Xł•pura, Jg,a.a.q Pad~e.wakl, 8) Jan lCłęur„ 8) J.n IO~ura, lako sł.,,,.,..,..,... 
J11NJ oyc:h obecnie Polall6w ł Po ek, 4) · AlMłrloł Stru•, 5) Marie RO&hlewł· 9) Wofelech Kossak. arty•ta inalafZ. iipłe.wak. 
- Tneba. się re>zerwa.ć-~'de których uw.,.ia za paJpopular- czówna., 6) Pola Negń, 7) Jadwiga 10) TIM1"5S J,k)dieńsld i U) Ludwik 9) Wincenty Witos, f5'o 1'. eul.,.... 
:yłował. - Pójdę na daneing. DleJszych, ile upa z. atotowac, Smourska. 8) Juosu Stępowski, 9) Sol.id. du1 b. poffł i b. wlędc6 bffflid. 
1'ptmlt !flko. Pić nie będę. 3) Mogą to być llłlZwlska mętów ~~<11-1N:;ęJ,c:.r!~1u!!l1k:·~~r Skat'· o Uł()icb ltałłdtdataeli o.ie potne.bu· 10} i U) lnfyniłt'owie aog...W ł 
r posi11dł. _ stanu, polityków, ckląłąc:r;y, pi• „7......, „ ··: fę się roąisywa6, gdt! <Wałalnoś~ Drzewiecki, Jako ~tony :·· 
Na dMc;ingu podchodzi do pa flariy, artystów. w tym IAki„ Podawac t1lko lak· r:J.-~~:1>~wł;"U:o ;::;uoP::: ~0~';:-=~~w·.~;n;, ~" ..... 

• Bu<::ka. kęlner :l pyta: sfe uc:zesłnlk kOllkursu „ ukfe„ d d 6 ble, umi~•ł pod Nr. 10._ • W num.erze jutnej$~ 1:4• 
-: Pan Sza?l<>Wn.Y co kde? ty nie jest nici~ ogranicioay. lrcznrch kan ' Ił w Jeęł to P• Tadeusz Bocbeiiski, plUW mieścimy dalszy ciąg konkUl"fU• 
looia~iek czy winko? A) Udział w konku•si• - .„„ N • i t · k t siy speakeJ" rozgłośni warszawskiej. ank' t któr · 
_ Daf 'ft&n „sil~clłe mleko. ki~ l .: • t k .... t "" d ~ a inargmes e e1 ~r y pra.· ~yt nie jest (>Il jednym z najpopu· • ie Y• . Y w mlarę ,ro'&W.o• 

.s- • • ,ęc e we1,in.te en, o na e.,e gniemy iaapelować do Czytel~ larnio.~h Polakow w Polsce? JU sta1e s1ę cor~ barchie.i cie· 
ltłne1 rt19po)r1$ał il& go~e1a, jak doanlnasieJ R. edakl.llc;:Jlml Us. tę hjego _:1.ów, aby wymieniali tylko Wszak 5łyaała go oodzłei caJa Pol· kawy. 

1 war a, a. d ~ ska w cłiu!u wielu god.dll, upowłJ.da· 65 • d 
- M.loka Die ma,. U 11as tyl· ~ód e~~na1pop aPolakeJsózyci p•po „faktycznych k~dydatów". f~ego a11dyefe swoim mfłym głosem. nagra 

Io wf i liWe ~.- ~ ąc::yeh w o- P Gołdowski Jan z Wars.za.• Dlef~olaotuie z h11m~e111, wywoh-
Ao.iak k fy. dok br lek o~o iście. Zaleca się dot,. wy .(Płooka 46 m 21) ustala ta.· j4cym uśmiech„. dla u•zesto1"k6w i om.1.1 tór za o~ cienie krótkie~o. uzasadnlenia k4' l.iłtę najpopul~rniejszych Po Ci, CO łl!SłlWili \ 

dlaciego zasłuzyll sobie. na po- la.ków i Polek: „ • I 'Aby ~budzić Cz..te1Dfk6w 
- To 'do szpitala idzie, a nie puląrność, lecz to nie Jest Jco.. Gen. J6zef . Hall~ bo OD &OJ1W• 1mia Polski d I ..:1 R dak!... ·-

• dancłng„. Więc co podać? niecine. _ ~o~ał i iprOwadzU ~ofsk• Po~e u 'i 0 rywa za„,' e ... ,a P<""'• 
- Wodę sodQwll ~ 11okiem. 5) O przyznaniu nagród zade- Po!ftoc. P. Zdzisław Obarski z War· nowiła przyzn~c uc.ieałDlkOal 
Kelner obrzudł gościa po gar- cyduje jury, którego skład M.bi. J~ ~ k - :.:obł~! sza.wy (Sz.wed.zka 6 m. 43) na konkursu - ankiety następuj4„ 

liwvm spojrzeniem i po chwili wkrótce ogłosimy. ~ł~ą ą po 1 ę u pierwszych miejscach stawia te 0~ nagrody A na~epsze u.zasad 
~ 'Bueek sły~uł, jak opowia- Priy $posobności prosimy u- Prem. Sławof - Skłacłkowaki - za osoby, które, jego zdaniem - menie popularnosci kandycla-
W drutJemlt kelnerowi. czestników konkursu ~ ankiety, energiczne sprawowanie rządów we- „są najbardziej znane w Polsce t6wi 
- Stolik ~jął, łachudra pro- aby podawali $Woje uzasadnie· wp•t;;. ~-:!wg g •• l te, które rozsławiły imię Pol· Pierwsza nagr. 100 zł 

•cJon!l1na, te~y :się .w~y na- ma. ~hociat w z:aę~dzie .~e mJ poł4(1ZeDf.a :...oc1a : cat=. • ski~ szerokim świecie", a mia Druga nagr. SO li 
lit! Dz1adowsk1e nasienie! nazwuika wystareza1ą, ł-0 1ed- Marszałkowa Alek11&11clra PHsucłska noWlcie: 
Pan Buoek westchnął ciętko. nakze uzasadnienia mają dużą -. za, dzlalahi.~ wyzwoldcz4, a obc 1)- J. Em. 1cs; kardyn~ Al Kakow· Piec naar. PO 18 • . 

Bell go, ,tę go t!-k n!e $ZO.nują, Watt~~6 i obraz anJdoJ„ ~c.-1.,.;,., CJPi:~~ew.ki _ za społecmu1 ~~k=~~~cą ~·e:. os·lem nagr6d po 5 Ił "'„. 
da zdusił w sobie hol. Trudno! pełme1szy. dzl.alaln°'ć w czułe o}tupaoji, a obe- tU, albo chodz4 do ko9c:łoła DA aau-
ilfunt ~drowie! ''.!tł p I L ' cnle za rozgłoe Unienia polskiego &a kę. Znlł Qo wie&nlak (nawet aualłabe- 50 'd ·· · 
Roiejrzał się po $ali i teby w a o Sal granicą. • • tal),_ mieszcza.nba błed~y l bogaty, • oraz . naJJrO „ trochę pocieszyć u•miech· b„ d • I Jen Kiepura ._ A rozgłos imJema takie uczony, czy politY}c- 1011eszen1a 

"' ~ę do przechodzącej tan- terze U Ili ~at.!:'1!t.:V~<>id:t:i~ _ za c1- na2łe:==u ~ó~~:~ ~: ŁĄCZNIE WIĘC PRZYZNAM!' 
cerki. I mrugnął wesoło. Listy napływają z całej Pol- che sprawowanie r~d6w aa stanowi- żonka nieodżalowuefO Wodza J6%e· UCZESTNIKOM 65 NAGROD 
Przvaia~jła się.. g _

7 
ski, świadcząc dobitnie, że kon- skst::-~!:11W~~1!tczówna _ u fa 3ru~~ Beck znany jest wf :WARTOSCI 500 ZŁ 

- Napi emy sit cie os -po ~e~ee'u~geeeeeeee ------------i.mm------------~---------• 
~=· Bucek spojrzał tia nią ta G I E L D A o rL c I s K I u,sur• .'"!po:r~nl~ s A L V A T o R 1ptekan1 •• BonwsUett 
lanie. Papiery procentowe: 3 proc. poo. U łtdlt w 1pt. I 1U. „ .... 
- ChciałbY!llt ale nie wolno prem. ;in,'IJ'. I em. 67.50, II em. 68.25; ·---.- ·-------------------------------• 

~t6Ni:iw1~~c;~~ doktorom~ ~~;!=~~ł~jo%o~~t1tg:~ Dz1·a1acze ludowi· przed sądem 
~ja.lnie zabraniają"&· ć, bo się 25.30; Lilpop 52.50; Stuachowicc 
i.;.•• • dl ' h ó · ~- ~.OO; liaibe:rbusch 42.00. 
111Jl-i• ze a ni~. w nie ... w.r Tendenoja. dla. dewiz, po.tyczek pa.4 
~!No co? P11emy? •twowych ~ listów z.Mt. mo=ieiua, ZI terror Ul CZ8Sie Strajki rOlftega . 
- Kiedy się boję? dla akcyj niejednolita. 
- To ~iego do mnie stary RADIO Pr.zed Sąd.em Grotłzkim w Rze 

płenrlku się uśmiechasz i mru- szowie toczyły się dwie rozpra~ 
tuz, Cza.s mi tylko zabiera!! $RODA, 15 wneśma 1937 r. wy o stooik rolny w powiecie 
Zerwała się z krzesła i ode- 6,15 „Kiedy ramie". 6,18 Muzyka rzeszowskim. W piserwszej rQz~ 

siła. {płyty). 7.00 Dzieooi.k J>Manifv· 7•10 prawie na ław.ie oskadO\tl~h 
Muzyka (płyty). 8,00 Audyoja dl.a 1 -

tnymywała w dniu 20 ub. m. 
wszystkich ~dających się na 
targ i groźbą zmuszała do za
wracania. 

Przesłuchani w charakterze 
świadków poszkodowani po-

twierdzili w ·całej rozei~łol~i 
oskarżenie. Na wqiQsek r~e~
nika prokuTatury rozprawę od
roczono celem powołania t1a 
świadków posterunkowych, któ 
rzy rozpędzili bojówkę. Pt.n · Bueek zły, ja:k diabli, że gz.kół, 8,10 Prl.ierwa. 11,15 Audycja dl.a zasied'li prezes koła Str. Lud. w 

to tak nie szanują, zabrał się i szkół. 11,40 Płyty. 11,57 Sy.gn.ał cza- Babicy Aleksander Pasternak 
PoSzedł. _ 61U. 12.03 Dziesmiiik południowy. 12.15 i czł-Otllek zaorządu tego ~oła Jó- O I N Q L PŁYN - PRZY POCENIU PACH OD POT' B 

PROSZEK PRZY POCENIU NOG - ... Ostatnie żniwa - pogadanka.. 12.25 f p t Ą !1 kt.r.. kt 
Idzie ulicą zmartwiony i za· Koncert orkiie$l4-y salonowej. 13,00 ze as em.-., vrym a 0 -

rny~ony. Zagapił się i wlazł ko- Pr.zerwa. 15,45 Wiiadomości gcspodar- skari?-nia zarzucił, ii w czasie -----------------------• 
llUŚ niechcący na odcisk. cze. 16,00 Różne warsztaty plsn.rskii! strajku rolnego, a w szczególno Aresztowan·1e 4 kosun1·ero"'wll 
Właściciel odciska aż zawył ; u~o!!!::~~~ f6.:roz ści w dn. 20 ub. rn. jako człon· 11 • 

I b6tu. działy parly.zainokie Il& Wileńuozyt- kowie bojówki strajkujących n.a . za zajścia P0d(Z85 strajku rolnego . 
- Gdzie nan ma oczy ·do stu nie w 1919 r. - cxLozyt. 17,00 Kon- przystanku kolejowym w Babi.

diabłów! PiJ-any pan J'esteś, czy cm Or.Jdtttry FUhumonH W.anzaw- cy i na drodze publicznej bez• W powiecie buczackim tM"Ze-

co? 
si:I.:a 11.50 Sztuczna guma. - poga- prawnie przemocą i groźbą zmu prowadzają organa P. P . dalsze 
d • 18,00 Oh'Wliła Biur+ Studliów. 1· b d · · t & aresztowania winqych ostatnich 

__ Słowo daję! Kropli wódki 18,10 Program na jutro. 18, 1~ Pirzy sza 1 <Jso y u . aiące się na ar15 zajść, którzy w wielu wypad· 
w u·•t"·ch ni' ... nu' 'alem! a!kompaniamencie giitary Gpłyity). 18,50 z artykułami żywnościowymi d<l k "' "" "" s --' · ak · R d · h · t g ach ukrywają się ł;rzed wła-- To C"ogo , 1 .... , krety„: ... , roz ~.Pr.awo<Na.me z z ończieaua prac zeszowa o zan1ec anta e <> d k l l h 

uzbrojonych w kosy osadzone 
na sztorc śpieszyli ·na p:>moe 
strajkującym. Aresztowanych 
odstawiono do S~du OkręCowe 
go w Czortkowie. 

„..., "" "'"' Kongr"'1 lnfyrue.-r6w we Lwpwli!. zamia'l'U. zami w o o icznyc a.sac . 
pychasz? Rozwniem1 czło'wiek 19,00 „Słynni dyrygenci". 19,50 Wiia· Oskarż.eni do wiiny się Jłie Wcroraj polich aresztowa!a Prizyjdtl p~ oe.ohi-
P<!cl .alk,Qbolem drogi nie widzi. domości s,i>orl<>we. 20.~ Lu:dow.i;- mu· poczuwają. przesłuchani iednak czterech t. zw. „kosynierów", ście wielkiego st.arc«,do·· 
Nie Jego wina. Ale na· trzeźwo, ątka taneczna. 20·45 Dnemuk w.1eczor ronk ł którzy w ~run ie kilkuset osób, sikona_łi:;ti0 znawcę duszy 
to tylko bydle się pcha. l\.Y• 20.55 ~Po~ aiktualna. ~1.Q?, poste owi P.P. z ca ą stano- ludtzllc.ieJ, au1011a wielu 

J Kon.eert ćhop1nowski. 21,45 „Oglll'Wa w_czością potwierdzają oskarże- l .k M prac n·aukowych Tedak· 
.•. - opowlada~. 22,00 Koocert otd<ie· me. OIRI allern tora S-i:yll«"a.·S~olnika, · 

• • . s.lty kunera:Uie.1. 2Z50 - 23,00 Oatat- . • . • pi;ycho-grafokiia. On 0 • 

Nazal'1trz z samego t"ana po- ii.1-e iwiadomokl z powodu n11estawierua się ną. wucofal sie . kreśli Twój charakter, 
ąedł _p{Ul Bueek do doktora. . r<>zprawę poszkodowany-eh, pro · • zdioln~oi, pn:elJD.acWQie. Medium 

-Panie doktorze! - powia- WA.lłSZAWA U (Mokotó!l· ces odroczono. WASlYNGTON .. Lotnik ame „Evigny" odgadinń~ Twoje tmię, Mo· 

da. - Daj pan jaki m11y groclek 13,0<? Fr11.tni.e~ty z op. „FaUJliot • 14,00 W dru~iej rozprawie stanęło rykański Mattem oświadczył zwl$ko, wyszo~gólci bafwatmei•J• 
11& moj, chorobę. Pić nie prze· !':!.lc<>~yorma( ... :!l1y·) 1~~00K0p~:.~a~ prz. ęd sądem 9 oskarż-0nych z iż przerywa prowadzOll'le detych dfak,. tvd.attyc~:=-~rzy!di Za.oso1bilcie ,l~b PO• 

T 
:ł • ka 1 , ... • .-• P • ' „ k ł S L cL M' I ki . . . •a ę ~,zeru.a. ącz og1'Q•zeQic stan,. rzeźwego ciJOWU~ u· a.ktuaJ.na. 15,10 ży.de kiuLtunllle sto- prezesem o il tr. u w t· czas pe><szu wania zag1mooego i 50 g·r. znaczkami pocztowymi otny• 

cizie nie azatn~ją. A ja jęstem o- Ucy. 15,15 Koncert so~stów. 1~,00- łocinie na czele. Akt oskarże- lotnika sowieckiego Lewoniew- ma$z ho.ros.kop astrotoilczny, po1:!1~$Z 
bvw. atel i radnv i szacunek u 22,00 P~ze.rw.a. 22•00. W1·acLomoś.ci ~PQr nia zarzucił wszystkim sfonno- skiego. Mattem jak dotychczas lchairadder, zdo0lncści, pn:}"ll:doS~. bez 
t...:.L! • ' ' tQwe. 2Z.05 Kwaodraos poetvck1. 22,20 . b . . k' kt . d I , , ,,, · 'bł'. . ' h dnej dopłaty Przyjęcia eodzi.-„ie 
~ ~~ę m1eć, Muzyka lek<ka (płyty). 23 , lŚ _ 24,00 j wame ~JOW ,1, era na ro- nie . WVJa-;1;1la JZeJ przyczyn Red. , , św:iil."- .W.uw.aw.a. ż ·li1Wki;'o9 

Na.P,QI~ ~ek.. Muey1ka. ~nec-ma ('Płyityi), dze pubh~zneJ od Rzeszowa za- sw.e, ~cyzJi. m. 2. · u 4 



im tłumaczyć i wskazywała na siebie. - Zaprowadf. 
cie mnie do konsula polskiego. Czy panowie nic nie 
rozumieją~ 

-Musisz mnie kochać! ... 
Mówili coś do siebie i przyglądalii. jej się spoi. 

kojnie. 
Postanowiła odejść, szukać- u kogoś innego ra· 

tunku, kto może ją Wt"eszcie zrozumie. Pragnęła też 
jak naj.calej znaleźć się od miejsca, gd2'ie moż.2 jej 
poszukiwać Tomasz. · 

Wydał się jej wdelonym diabłem. Jeszcze nie 
mogła ogarnąć całej potworności czynu człowieka., 
który strzela do rodZOD'2go: ł?rata, bez względu na 
to, jakim ·człowiekiem był ten brat. -

Wzruszające dzleJe 1nlloścl dzle111I• 
· czgng z ludu·, do- argsto1'rat1.1 · ,- 'Strzelał jak do wściekłych psów!.. A }a mu· 

· szę się ratować! - myślała g_orą<;zk·owo. - Muszę· 1 

, Z ta.jemnic.zych powodów hrabia Tudziewiicz · musiał po-
lubić niemiłą sobie podobno bogaitą Kta.rę Demską. Chciał 
jednak io-~ć jej mężem tylk,1, z na1zwy, co młodą małtookę 
doprowadzało do silnego wzburzem.a Tud.ziewicz był ·bowiem 
zakochany w biiednej d·ziewozycie, Hance Czeroównie, która 
zdradę ukochanego wzięła m<>c·no r:o SM"< 1 i powzięła pewne 
plany. W tym cel111 zawarła pr.i:yjaźń z przyjaoielem Tudiz;iew'i
cza. Ant.oo.im Notylskim. 

Po wielu ·przykrych przeżyciach Tudziewiczowi udało 
się zniszczyć i;fałszowane przez Alfreda i Tomasza, braci KL-a
ry, dokumenty, kompromitujące jego rodzinę Hrabia bowiem 
nie wiedział, że w Ameryce żyje jego ojciec, który przed wie
lu lat_y opuścił Polskę w tajemniczych okolicznościach. W Ame
ryce. stary hrabia stał się człowiekiem bogatym i wszystkie 
działania Demskich zmierzały do zagarnięcia tego majątku. 
Mięc:lu innymi zmusili oni swoją si-ostrę, jako żonę hrabiego, 
do współżycia z jednym ze służących, Antonim, przyjacielem 
kabalarki Gojkowej.• 

Tudziewicz opuścił żonę i postanowił unieważnić swoje 
małteństwo z Klarą, by połączyć się ·wreszcie z · Hanką; 
W awych zamiarach napotkał dwóch rywau - obu braci 
DeSftS~ich. Tomasz pozornie usunął się, przebiegle jednak 
z~otował bratu zasadzkę, z której Alfredowi udało się 
unslfnąć. Uciekając z Warszawy porwał sterroryzowaną Han.kę. 

Tomąsz puścił .się w pogoń za .bratem. · 
Tudziewicz natychmiast pojechał do domu Demskich, by 

Cllegośkólwiek się dowiedzieć. 
' Braci naturalnie nie zastał, ' natomiast Klara, mówiąc· o 

~e niewygasającej miłości dla niego, powiedziała mu o tym 
a , dokumenty, które zniszczył, były sfałs.zo.wane, że będzie 
miała dziecko, że stało slę to pod przymusem braci. Chory i 
osłabiony hraibia os.zofomiony był tymi wiadomościami. 

_ Po wielu godzinach jazdy, Alfred porzucił samochód i lą
!lelll dotarł z Ha.D!ką do ohaty na bezludziu. 

Przedostali się następnie przez granicę i znaleźli się po 
1tronie łotewskiej. · 

· Tomasz otr.zymal wiadomość o k~u uclecUi brata. 
I pogła.nowil za nim ~zyć. 

Pc)jeohał więc i T.omasz na Łotiwę i w Rydze wiszoU,ł po
amtiwania.. 

Tomasz .zna.lazł Alłreda. Stamę.li o-ko w oko d<> o.statecz-
Def r~z:grywli _ . . 

ROIZIDOIWa brad w o.1>ecnośc~ Ham.ki zadrończyła się st.rrza-
hmi.,. . l· 

Oszołomiona hukiem wystrzału Hanka nie mo
fa w pierwszej chwili zrozumieć, co się stało. Tym 
bardziej. że natychmiast po pierwszym strzale odez
wał się drugi, a następnie trzeci. Jak przez mgłę prze
r~ymi oczami ujrzała słaniającego się pod ścianą 
ł-,.ejo Popowa. Alfred stał oparty o ścianę. Tnymał 
~01 jej rękę, wpatrzony szeroko otwartym.i 
oó.emi w Tomasza. 

_ C.oś stuknęło u nóg Alf.reda. To rewolwer wy
~ z jego ręki, zwisała bezwładnie i wielkie krople 
krwi kapły na błyszczący metal, tworząc na J>9dło
dze cz~ną kałużę. 

-'- Niech pani wyjdzie stąd - powiedział T <>
masz. __:. Drzwii są otwarte. Proszę na mnie zacze
kać n.a dole •. Odwiozę panią do Polski. Jest pani pod 
moją opieką i nikt już nie będzie się nad nią znęcał. 

Hanka szarpnęła gwałtownie rękę, pragnąc ją 
w:rrwać z zaciśniętej dłoni Alfreda .. Alfred zachwiał 

PIOTR CiłABERA 

wrócić do kraju! Tam będę bezpieczna. _ 
· Pobiegła szybko naprzód. Dwaj mężczyźni po· 

się. Szarpnęła drugi raz i wyrwała s ię wr.eszcie. Ale dążali krok w krok za nią. Teraz już i"ich się bała. 
jednocześnie Alfred runął z hukiem na ziemię . Od- _ Może to jacyś bandyci? I · · -

. skączyła przestraszona. Obejrzała' się z trwogą za siepiie i .Jeszcze się 
- - Pan go zabił!.. - jęknęła . przejęta zgrozą. bardziej przelękła, kiedy spoj.rzaJa. w t~arze dwóch 

- Niech pani wyjdzie! - powtórzył Tomasz. mężczyzn, którzy zrównali się .z nią i . towarzyszyli 
Blada i drżąca przesunęła się kofo przerażonego jej 'jeden z prawej, drugi z lewej strony: 

Popowa, przyciśnięt.e~o do ściany. Zatrzymała się Chciała skręcić w na.-stępną ulicę, jak. s.ię zdawa· 
na jedno drgnienie na progu, ogarni,ając spoj!l"zeniem ło bardziej oświetloną od tych, kt<?re przebiegła do
ten straszliwy pokój, w którym tyle przeżyła w cią- tychcza:s. Wygląd obydwóch mężczyzn wydał się 
gu kilku sekund. · równie niemiły, jak wygl~ Popowa, ~tóry przejmo-

Już na nic nie patrząc, biegła przez ciemny, wał ją odrazą i lękiem. . . . . 
cuchnący korytarz obijając się o zimne, wilg~tne .:...._ Na pewno jacyś zbrodniarze? - myślała.
ściany. Na schodach, trzymając się poręczy, schodzi- To jakaś dzielnica mętów i szutńowfol . Wydostać się 
ła już wolniej, gdyż nogi jej drżały i uginały się stąd nareszcie! Trafić na jakiegoś porządniejszego 

· pod nią. · człow1ekal - rozglądała się i znów starala się mó-
. - . Zatrzymała się pr:.ed bramą, rozglądając się po wić d:o nieznajomych możliw.ie powoli i spokojnie·, 
ciemnej ulicy, pełnej niepokojących cieniów i od- mając jeszcze. nadzieję, że ją zrozumieją i może 
głosów. . . okażą jej pomoc. . 

Nie była pewna, czy jest zupełnie . pr~ytomna, · - Jestem Polka ... Muązę . tr~fi.ć ; do konsula pol-
czy wszystko, co przeżyła aż do f>statniej chwili jest skiego? .. . Może tu jest gdzie pqlicja.... . ~. _ 
rzeczywistością, czy tylko potwornym urojeniem. Widocznie zrozumieli ·ostatni · wyraz. · 

Przypomniał · jej się rozkaz Tomasza, że ma -za- Coś mruknęli do siebie ·i nagle zagroozili ję} 
czekać „na dole", zapewnienie, że ją odw.iezie do drogę. Domagali się W-yraźni.e jak:ń.ejś odpo.wiedzi. 
P·olski. · czy wyjaśnień, a.Je nie rozumiała -ruir słowa, które 

- Nie, nie! - przeraziła: się. - Nie chcę gi;> :wi· zlewały się dla jej uszu w pospies.my bełkot. : . 
dzieć na oczy!.. Ne chcę mieć nic do c~ynienia z ty- Jeden z mężczyzn ujął pod ram!ę. Us~ęła się, 
mi strasznymi ludźmi, moirdercamil.. Prze<;ież to ale przytrzymał ją i ciągnął w -k!oerunku przeciw
Kain ... Zabił brata! Chociaż to też był łotr!... nym, w jakim zamierzała się udać, w stronę ulicy1 Zdawało się 1ej, że na prawo ulica jest bard.ziej skąd przyszli. 
oświetlona. Ruszyła w tym kierunku. jak_ mo~a naj- Wyrwała si~ 

. prędzej. Miała uczucie ' że ktoś ją -goni, · ~ężyłe1: t W tedy drugi powtór.zył kilka razy sfowo, które 
wiięc wszystkie siły, by jak najszybciej oddalić się 

kr . . znała: . 
z o opnego DUC]sca. R ta · l 

Ulica była zupełnie pusta. Hanka rozglądała się. - · Ces ura"?Ja -- · . , · . · . . . . 
- Żeby napotkać jakiegoś policjanta!.. Ptzedeż .".

1 
· - hcą_ ~e. zap!'owadzic do 1ak1ers restaura-

tu. jest pewnie konsul polski. On mnie obroni przed · CJl. - do?lyshła S!ę. . 
tymi zbirami ... Niech mnie fylko ktoś wskaże drogę... 

1 
- Nie! - zaprzeczy~a głov:ą. - K?~sull. Ko~· 

Za perwszym rogiem ulicy dojrzała ośw.ietlone sul. - po~a~zała up8:r~ie, ma1ąc nadZiieJę, ze tea 
okna restauracji. Zawahała się. wyraz pr~~ciez zr.ozumt~J~ . . 

. · - A jeśli natrafię na złyćh ludzi?... Naproznol.. Ciągnęli Ją prawie siłą ~a s~~~ 
Napróżno wypatrywała kogoś w mundurze. Dwie -: .Ratunku! - krzyknęła przerazona 1eszcze 

czarne sylwetki na tle oświetlonego okna restaura- bardj1eJ. . h .ł . · t..__ 
1 

• 
6· I cji zamajaczyły nagle w pobliżu. . e en z ~~zczyzn c ~c1 Ją ot:?ta me wp 

· Hanka ruszyła w ich k.i.erunku. zaclSDął n~ .JeJ .. ustach rękę. by stłunu~ ~zyk.. . 
Zatrzymała się od nich o parę kroków, niepew- Udało Je) się oderwać Jego rękę l Jeszcze tai 

na, czy czasem nie pijani, którzy zamiast pomocy, krzyknąć: 
mogą sprawić jej przykrość. · · - Ratunku! . .„ . , . . 

Dwaj mężczyźni zatrzymali się również. światło Wtedy ?rugi z. męzczyzn u?ertył lą p~ę~tą 
padało na Hankę i mogli ją widzieć dość wyraźnie. w plecy,. za.m.Jserzył ~ię poraz drug!, r~caJąc Jakieś 
Zapewne zdziwiła ich ta po·stać kobieca. z rozwiany- wyrazy; Jak przekle.11 st'Y'a. . . 
mi włosami, z oczami szeroko otwartymi przeraże- Usiłowała ~tć się. je~zc_ze. Nowy -cios · "tl:dł 
niiem, niepewna i lękliwa · tym raze~ na _JeJ głowę !,ak s~lny,. że oszołom.i~ · lll·. 

Podeszli do niej żywo. Mówili ooś w obcym ję• . Prawi!e n.teprzytomną ~z1ęli: Ją ; J>Od: ratm()Qa 
zyku, przyglądając się jej ba.czn.ie. i powlekli 1'e sobą w głąb c1emn~J uhcz~. 

- Polka ... Konsul! Do konsula!.. - usiłowałą. {Dalszy ciąg jutro) -"-

·Wspomnienia szwoleżera 
Już widać zm.ięszanie na twa 

rzach żołnierzy, lęk maluje się 
w oczach. Niektórzy już chcą 
uciekać. Oficerowie i podofice· 
rowie gromią tchórzóiw, pow
strzymując wszystkich w ry
zach, bo najgorzej, jak jeden ~ 
cieknie to za nim podąży wię
:ej i wtedy . nastąpi ogóląy po-

że nir skóra cierpnie na plecach, Czym go tra'fił - nie · :w.iem. 
oglądam się co chwila i widzę dość że porostał za , inną. · w-y-. 
rozgorączkowane twa:rze, ba'ra- skakuję z rowu na pale. Obok 
nie czapy, zaczesane nad uchem widzę jak przemyka koń bez 
kozackie czuby, błysk szabel j1eźdźca,· a tuż za . nim biegnie 
i czekam tylko chwili, gdy po- szwoleżer Kowalczyk i krzyczy: · , illkres walk o Nieuodległośt 1919 - 1920 rJ 

Cześć Ili. Ofens11wa Budiennego 
46 · z im.petem na nas, roztratuje na 

Y/I, tej sytuacji rozlega się ko- miazgę i rozniesie ·na ostrzach 
menda, żeby powoli w rozwinię szabel. 
tym szyku nde zaprzestając ognia Por. Dudziński przygalopo-
wy-cof.ywać się. wał przed szeregi i woła: 
Słońce już zaszło . .Wj,dać tył- - Chłopcy! Trzymać się ku-

k:O czerwień zachodu. Chwilę co PY i ognia! Nie uciekać! 
famy się, strzelając bez ustan- Zbiliśmy · się w zwartą ławę 
ku. gdy · naira.z strzały wroga i strzelamy w napastn:ików. Je
przycich.ają .i ze wzgórza położo dnak to ich nie powstrzymuje i 
nego na lewo od nas wychyliła zbliżają się cwałem do nas. 
się czarna ćma Kozaków. $mierć niechybną widzimy 

Za.dudniły kopyta na polu, P:~ed so-bą. Cóż możem~ zr?
podniósł się tuman kurzu, zami- b1c w odkrytY!ll P?lu w li~zbte 
gotały w purpurowym świetle przes~ło s.tu . }~dz~. przeciwko 
zachodu krwawymi błyskami mrowiu meprzy}aCJoł? 
szable, a powietrze zagrzmiało Wróg tuż tuż, już się z nami 
od dzikich wrzasków i ·bojowe· równa, a my wciąż strzelamy, 
go „urra ... urra .. ! napastników. jak na złe, nie mając żadnej po-

Skoczyli do szarży również i mocy. 
ci, oo do tej pory cofali się - Szwadrony, psia krew, 
przed nami. Zgraja Kozaków pę gdzie nasze szwadrony - woła 
dzi, a od lewego skrzydła wy- któryś z żołnierzy. Trzymamy 
suwa się około stu jeźdźców , się jeszcze, ale kto wie, jak dłu 
starając ' się nas oskrzydlić. go nerwy wytrzymają, kto wie, 

Położenie nasze jest okropne. czy nie weźmie górę instynkt 
Wyclaje się, że nic nas nie uchro samozachowawczy, kto wie, 
ni przed zagładą . Jeszcze minu- czy za chwilę nie rzucimy ·się w 
ta , dwie, a dzika tłuszcza runie popłochu do ucieczki? 

płoch i panika. . 
Usiłowania dowódców odno

s~ą skutek, cofająca się ława 
szwoleżerów trzyma się w 
zwartym szyku, pluje ołowiem 
w twarz napastnikom, ale już 
za chwilę powinni dopaść bol· 
szewicy. 

- Chłopcy! Za mną marsz j 
ognia! - rozlega się donośny 
głos dowódcy. 
Rzuciliśmy się w cwał za tto· 

wódcą i za chwilę wpadamy d-0 
niedużej kępy lasu, znikając 
na moment z oczu bolszewi· 
kom. 

Jednak Kozacy walą w ślad 
za nam.i i rozpoczy_na się strasz 
::ia gonitwa. Pędzimy co koń wy 
sk-oczy pr21ez lasek, a bolszewi· 
cy są prawie na karkach. 
Pędzą przynaglają konie, 

krzyczą, nawołują, żeby się pod 
dać. Gałę.z.ie w biegu tną ,w 
oczy, padają strzały, konie po
tykają się i plączą wśród zaro
śli. 

Pedze wraz z innymi. czuję 

czuję na swym karku ostrze ko _ Trzyt,naj konia! 
z.ackiej szabli. 

Konie spłoszone gnają, jak o- Skoczyłem w stronę .ucieka~ .·. 
sizalałe. Wtem las się końcży, a ceg.o konia, chcąc go schwyta~, ; 
przed nami ciągnie się głęboki lecz spłoszony koń dał susa w 
rów zarOOilięty . krzakami, a da bok. Obejrzałem się na Kowal
Iej samo poLe. czyka i ujrzałem mrożący w 

Rozpędz.one konie przesadza- żyłach krew widok. 
ją rów. Kilku szwoleżer.ów za- Dopadło go trzech Kozak(>w, 
plątawszy się nieuważnie w za podniósł ręce do gfuy na znak, 
r<>ślach wywraca się z końmi do ż.e się poddaje, lecz rozwściecze_ 
rowu. Nie chcąc zwalić się do · K · · t•t ś · 
ł b k

. . d . li, 
1 

m ozacy me. zna1ą i o Cl• . '· 
g ę o 1ego rowu 1 zie c· oo • · · 
kolegów, zwalniam biegu i ca-. . Błysn~ly szable 1 za mome~t 
łą sJłą przytrzytlliuiąc: rozbiie_ga- mesz.częsl.1~ ~owal~zyk paeia 
nego wJerzchowca zjeżdżam po pod t<:~ c1os~i ąia~wy. Z.ago!~ · 
woli. · wało się cos we mnie ze złosc1 

Nagle błysnęt9 mi coś przed zgrzyt~ąłem zębami i poczułem 
oczyma, huknęło i zagrzmiało w nagłą ządzę zemsty. 
uszach. Machinalnie przetarłem Spoj.rzałem prz.e.d. siebie. N3:-·· 
jedną ręką oczy i patrzę, a tu reszcie o kilkaid;iesiąt kroków 
pędzi obok mnie ogromny Ko- stoją rpzwinięte w. ławę nasze 
zak i kierują<; dymiącą lufę „Na szwadrony. · 
gana'·' w moją ·stronę krzycz.y: _ St ćl t ćl ' kr d 

- Zdajsial Poddaj się! · 1 a N ~ ~- ·k. zdruyczl· ~ 0 

Oprzytomniałem ·i ·· czując, że nas rr· .. owms 1 z . . }dcl() 
za mom~mt drugi raz kropnie do . ~z~ał r·o:nu

0
1 rdu.sza z~ skwyrp · .• · N " bł k . . lZta em. · sa zam·1 ome ·.na· mnie z „ agana , · ys aWlCZDte '1 •e ł · · d-·..ć· '· 

nociągnąłem za cyngiel swego _ 11 iscu, . · ączym.y $1ę z • "'611!1 
karabinku, strzelaj~c · w stronę .zwadronem nasmgo pułku. 
prześladowcy. .- - ---. , . (Dalsz~ ciąg jutro). 
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Sawic:&l ~ył do Poc:Loiskliej, by dowieddee się, Jam 
b,ła owa tajemnicza lrobiet.a, która zjaiwiła się wna: z nią do 
dziedka Długo ZMlienmł się Podoskiej ze swej sz:ad.on.ej miłości. 

Pielęgniarka nic nie odrzekła, tylko przyjirzała Jej oczy; błądziły niespokojnie po pokoju. _ 
się Jadzi, po czym nieśmiałym gł-OSem odezwała się: Wydawało jej się, jak gdyby wszystko · w tym 

W nocy, gdy odszedł., pohxtyły się lrobi.ety spać, by na
qpoeg.o dmiia _prz~ąpić do ddeła wy~ dl1Jf.ecka Ja.dizi. 

Gdy SiedJledka ozyta.ła gaizetę, a dll.liedoo baiwiio &ię nóż· 
kami - zaipu'kd lmoś do din.iwi. Zjaiwiła lilię wyeoka kobieta., 
w okulia.raoh i ~Ył'lo że jest ~I\ dlOIIDu pod-

- Bardzo panią przepraszam, chciałabym się pokoju, łóżko, b-zesła. wszystko co ją otacza spo-
o coś zapytać„. gl.,Pało na nią z gniiewem. 

rntków. A 

- Słucham„N - Prędzej, prędzej, - dodawała sobie sama 
- Znam skądś panią, jak gdybym panią gdzieś otuchy, - czemu się nie spieszysz? 

już spotykała. Nie mogę sobie przypomnieć, gdzie Wzięła dziecko sizybko na ręce, zawinęła je 
już panią w.i.działam„. w kołdrę i pobiegła do drzwi. 

- Czy w fym mieszkaniu znajd.uje się dziecko Jadzia uśm~e.chnęła się wymuszenie. Dopiero gdy otwierała drzwi spostrzegła się, że 
adoptowane z domu podrzutków? - Zapytała mło- B k ł d · · p t 'la alt 
d, ,_ t..! kuł h - yć może spot a am g z1eś panią. rze- zos awu p o ..• 
a &Ouieta w 0 arac • cież Warszawa nie jest znów tak wielkim miastem„. Wróciła z dzueckiem z powro.tem do pokoju, 

Siedlecka stała chwilę zakłopotana i milcząca, - Tak na pewno panią gdziet spotkałam„. włożyła je do łóżeczka, ubrała nerwowo palto.ff 
nie wiedząc, 00 ma odrzec. W tej chwili rozległ się dzwonek przy drzwiach. Kilkakrotnie ręka jej nie .wchodziła do rękawa, 

Czy ma powiedzieć, że jest tu takie dziecko, Jadzia odruchowo zadrżała. Była przekonana, m fo w końcu jednak ubrała się, zapięła i pobiegła do 
C7:'f ma zaprzeczyć temu? wzywają pielęgniarkę do telefonu, a jednak powsta- drzwi. 

K9bieta w okularach uśmiechnęła się uprzejmie ło w niej podejrzenie, że to może przyszedł Sawicki. ,Wszystko w niej krzyczało: 
i dodała: Pielęgniarka przeprosiła Jadzię i pobiegła otwo- - Prędzej, szybciej! 

- Niech się pa.ni niie obawia. P~ałam się rzyć drzw:i. Po tym, .·kiedy włożyła palto, wzięła znowu 
dziś telefonicznie z panem Sawickim.„ Jakiś zasapany chłopiec ze sklepu żelastwa, dziecko z łóżka i pobiegła do drzwi. 

- W jakiej sprawie przybywa pa.ni? - spoglą- który stale wzywał Siedlecką do telefonu, oświad- Dziecko prZieStras.zyło się widać obcej twarzy, 
dała wciąż nie dowierzając Siedleclf.a. czył: tak gwałtownych ruchów i eaczęło głośno płakać. 

- Nasz zakład opiekuje się adoptowanymi _ Do pani telefon„. Na czole Jadzi ukazały się wielkie krople potu. 
ctm;ćmi~ które są od nas zabierane w ciągu pierw- - A kto mnie wzywa? Nie wiedziała sama, co ma uczynić. Płacz dzj.e-
sz'go roku .. Inspektorka przychodzi, by sprawdzić, - Skąd mam Wbadzieć. Pryncypałka powiiedzia- eka zaniepokoił ją bardzo, tym bardziej, że mogło 
Ciy się dziecko ma dobrze, czy się ,mu nie dzieje ła, żeby pani nie marudziła-, bo telefon jest po- to zwrócić powszechną uwagę„. · 
uzywda.. Bo wid:d pani, nie UIWS'Ze dziecię trafia ttzebny... Przytuliła dziecko do sieb~e„. · 
w ręce dobrych ludzL. Czasem biorą dziiecko niby - Już idę - odnekła Siedlecka. Stanęła przy drzwiach, by sprawdzić, czy nild 
na wych~w,.rue, a właściwie obchodzą się z nim po Wbiegła do pokoju i zaklopotanym głosem ode- nie stąpa po schodach. 
macoszemu.„ Wtedy mamy prawo dziecko zabrać„. zwała się się do Jadzi: Gdy przekonała się, że na schodach nie ma ni• 

· .Teraz dopiero odrzekła półgłosem Siedlecka: - Bardzo panią przepraszam, wzywają mnie do kogo, otworzyła drzwi i wyszła na schody. 
- Tak. to dziecię jest tutaj. ł·elE'fonu„. Tu znowu stała chwilę, niemowlę zaciekawione 

•
1 

ltY'oda kobieta„ weszła do mieszkania, zdjęła - A czy na długo? . przyglądało si~ te!az j~j twarzy.... • 
1'tito l ~ta.ła w białym futuchu. l - Nie, tylko chwileczkę potrwa. Zejdę na dół, 1 . Z~~~ na po.ł pJętra 1 przysłut;hiwała się: co uczy-

- No, jak się sprawuje nasz mały? - zapytała, za chwilę wrócę„. ni, iesh zastanie na schodach S1J2.dlecką? 

f:!i~c:lząc do łóżeczka, gdzie dziecko kopało nóż· - Pr-oszę dłu~o nie bawić . bo ja nie mam czasu, . Serce-- jej otnal .nie wysk?czyło z piersi. Czuła. 
muszę zaraz odejść. 1ak twarz okrywa się bladością. 

- Moja pani, świetnie - odrzekła Siedlecka, - Nie, nie, tylko kilka chwil. Wnet wrócę. Czę· Czy nie poznają po niej, że ukradła dziecko? 
pąyglądając się pani w okułarach, tak jak gdyby ją sto wzywa mnie do telef<>ntl pan Sawicki, zamykam . • Czy uwierzą, że to matka zabrała swe wł.asoe 
gdi.ieś już. wid~ała. wtedy mieszkaniie na klucz, a teraz chociaż z.osta- niemowlę. 

- Pani powierzono wychowanie tego dziec- wię dziecko pod opieką... · Na parterze zauważyła kobietę, kt6ra szła na 
ka? - µ.siłowała panować nad sobą. Sie.dlecka szybko wyszła żamykając za sobą górę. Starsza pani przyjrzała się jej badawczo. 

- Tak, proszę pani drzwi. ' · Bladość twarzy.Jadzi wywołała u ndej podejrze• 
- A kat'IJli je pani własną piersią? Jadzia została sama z dziecki.em. nie, gdyż kobieta zatrzymała ją i zapytała: 
- Tak proszę pani. Teraz musi działać z błyskawiczną szybkością. - A. ską~ p~i? . . . __ .• ·-

- A qzy dziecko jest zupełnie zdrowe? . Każda zbyteczna chwila może spowodować kata- . Jadzia wiedziała, ze teraz moze 1ą ratowac tyl• 
- O, to bardzo zdrowe dziecko - odrzekła strpfę. ko pełne opanowanie, to - też odrzekła pewnym sie--

Siedlecka, nie spuszczając wzroku z inspektorki, Serce jej wali młot.em. Nie może tchu złapać. bie głosem: 
a zarażem myśląc: ,gdzie ja tę kobi~tę widziałam". Kilka chwil po tym, jak pielęgniarka wyszła - A co to panią <>~chodzi? . 

Jadzia zauważyła to badawcze spojrzenie pie- z pokoju, r stała jeszcze Jadzia oniemiała, nie wiedząc . - O i~ j~~ '!ł!-~~elk~ dom~~Dl wszys~ 
lęgn:i'arki . · co ma czynić. kich„... · ...... 

-·-'-1,Czy tnnie cza<sem nie poznaje" - zadrżała na - Idę oo pani SiedlleclQeJ„. 
sam, my~l o tym, ~e Siedlecka mogłaby ją p-0znać. MW'łWRf& - Ach, tak! Od pani Siedleckiej? A dziecko za-

Niepokój 9garnął Jadzię. Dlaczego !lie przyszli TYG O D N I K H U M O R y 5 T y [ Z N y nosi pani do doktora? . . 
jeszcze ze sklepu, by zawołać Siedlecką do telefo- Jadzia nie wiedziała, . c7;y starsza pani kpit c~ 
nu? Co się stało? A może telefon tam ;est nieczyn- też poważnie mówi, postanowiła n.ie tracić fasonu 

ny A mote w sklepie byli zajęci i nie chcą zawołać CDesołe m1· dnm o· s" c1··· i odezwała się: 
jej dę tęlef()JJU? · - No, tale, idę do lekarza. . 

Jadzia drżała ze wzburzenia. ft . Gdy znalazła się w bramie i już miała wyjść na , 
A ~a~ musiała udawać spokój . i . rozmawiać ulicę, zauważyła Siedlecką, która właśnie w tej 

dalej z Siedlecką, aby zachować . pozory. IO naflepsze lekarstwo n·a chwili przebiegła ulicę. 
- Czy dziecko jest pod obserwacją jakiego le- WSlJ/S•kre dolegl ·.·wo„( Za chwHę znajdzie się w br-ami·e, albo zauważy 

karza? · ' ł • ~ Jadzię wychodzącą na ttlicę. 

- A po co, moja pani, jest tu leka.n potrzebny? en a li1<ZDl·e ze WSZJ/Stkimt· O"latami Co teraz począć? Jak się z tej sytuacji wy· 
Dziecko jest zupełnie zdrowe. . " dostać? 

- _A jednak każde dziecko powinno być pod I 10 groszv . Jadzia poczuła, że serce jej obumiera ze strachu. 
lekarską opieką. (Dalszy cią~ jutro). 

'. ~ c- ~ • ' ... „ . : ' . . ,-1. „. ~ . . ·• ' 

BILL ftA TROPIE GAUGSTERdllJ nZńanr ·gangster11 

_ . .; 
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Prawie dwa -milion1 
na ogródk-i dziafkowe dla bezrobotnych 

Fundusz Pracy poza swą dzia
łalnościąinwestycyjną,mającą na 
celu zatrudnianie bezrobotnych, 
prowadzi szereg akcji, łagodzą
cych bezpośrednio skutki bez
robocia. 

Fundusz Pracy wobec wyjątko
wo dobrych wyników akcji o
gródków dział~owych„ na cel 
rozbudowy tych ogródków 
przeznaczył sumę wyźszą niż 
w latach ubiegłych, a miano
wicie 1.800.000 zł. 

Bezrobotni, kon.yslający z 
działek, zrzeszeni są w Towa
rzystwie ogródków działko
wych. Walny zjazd Towarzy
stwa odbędzie się w bieżącym 
miesiącu w Warszawie. (Iskra) 

Należy tu przede wszystkim 
wymienić akcj«c ogródków dział
kowych. Ogródki te tworzone 
są na terenach podmiejskich, w 
ośrodkach najbardziej dotknię
tych bezrobociem. Prócz dzia
łek bezrobotni za pośredni
ctwem okręgowych towarzystw 
ogródków działkowych otrzy

Sukces 

~ b-aletu Parnella 
w Piotrkowie 

mują z Fundu~zu ~racy kredy- W objeździe do miast Polski 
ty ~a odpow1edn1e przygoto-. -;- po wielkich sukcesach za
w~me t~renu, na za~up nar~ę- granicą _ - zawitał i do Piotr
dz1, nasion, drzewek 1 ~rzew.ow ko wa Tryb. -balet Feliksa Par
oY'ocoY'y~h~ a tam gdzie. dz1~ł- nella, dając w sali im. Kiliń
k1 ~toJ~ JUZ na odpow1edn1m skiego dwa wieczory artystycz
poz1om1e, kredyty na zaprowa- ne w dn .. 11 i 12 bm. - Piotr
dzenie jed~abnictwa, pszcze- ków przyjął artystów z jak naj
larst~a, . z1el~rstwa, hodowlę szczerszym aplauzem - przy· 
drobm 1 królików. Pc;>za tym bywają~ b. licznie - do teatru 
Fund~sz Pracy na te.reme posz- im. Kilińskiego. Od dawna sa
czegolnych ogródkow dz1~łko- la ta nie gościła ~ak znakomitego 
w~ch dla bezro~otny~h. fm.an: zespołu i dawno już nie było w 
su1e. bu.dowę boisk, ~w1ethc 1 niej na artystycznych produk
ogrodkow Jordanowskich. . cjach tyle elity towarzy-skiej 

Fundusz Pracy zatrudnia rów- naszego miasta. Piotrków ufnie 
nież licznych, fachowo przygo- śpieszył ujrzeć balet Parnella. 
toY'anych . instru~t?rów, rekru- Wspomnienia dwóch wieczo
tuiących się sp~srod bezrobot- rów zostaną na długo w pa
nych P.racowm~ow umysł<?w~ch.. mięci. To było piękne, pełne 
Zadam~m tyc~ mstru~torow 1est uroku i powabu. Czuło się na 
szkolenie dz1ałkowcow, celem sali inność wieczoru bliskość 
osi_ąg~i~cia . m~ksymalnej wy- prawdziwej sztuki -

1

wyniesio-
da1nosc1 dz1ałk1. nej na poziom artyzmu. 

O dużym rozwoju akcji og- Tańce baletu Parnella są o· 

Ale jednocześnie wypolerowa
ny, wygładzony, ociosany z 
chropowatych, ostrych nierów
ności. Z motywów ludowych 
wyeliminowano prostactwo, a 
rozszerzono w nich i pogłębio
flO prostotę. 

Prostota - jakże indywidu
alnie zinterpretowana. I w tym 
tkwi cały urok produkcyj tane
cznych baletu. Na tym polega 
całe piękno. Odmiennie ujęty, 
samoistnie -odczuty i opracowa
ny dogłębnie pierwiastek ludo
wych tańców. 

Parnell ujmuje temat indywi
dualnie, wypracowuje go we
dług własnej koncepcji. A czy
ni to po mistrzowsku, kładąc 
nacisk na charakter swojskoścj. 
Wszystko jest tu polskie, ale 
w jak bogatej skali i rozpię
tości artystycznej pokazane! 

To był na prawdę piękny u
roczysty wieczór. Sama Terp
syhora zdawała się mu patro
nować Pięknie było, pięknie ... 

- k. d. 

ródków działkowych dla bez- sobliwą interpretacją. Tak to 
robotnych świadczą najlepiej można określić. Temat za czerp· 
liczby, gdy bowiem w r. 1932 nięty z obyczajów ludowych. 
istniało 7.838 działek, to już w !!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!'!!!!!!'!!!!~'!!!!!'!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!'!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!!!!!!'!!!!~ 

roku 1936 liczba ta wzrosła do 
do 38.893 tys. działek. W ro
ku bieżącym liczba ta wynosi 
52.000 działek, przy czym z o
gródków działkowych korzysta 

Pokaz gotowania 
na kuchenkach gazowych 

KREM i PUDER 
THOuRADIA 
-1J/g (])rn "fi lfreda CURIE 

Dancing 
Zarząd Koła ~yły~h Wycho· 

wane k Gimnazjum Zeńskiego 
w Piotrkowie zaprasza na dan
cing towarzyski, który odbę· 
dzie się w dniu 18 września 
b.r. (sobota) o godz. 19 (7 wie· 
czór) w cukierni "Krakowiance". 

Rezerwistom 
na pożegnanie 

W ramach organizowanych 
przez Wojskowy Instytut Nau
kowo-Oświatowy M. S. Wojsk. 
audycyj radiowych nadana bę
dzie w dniu 17 września o go
dzinie 19-tej audycja żołnierska 
p. t. Rezerwistom na pożegna
nie" w wykonaniu zespołu ar

Kradziet -
na szkodę P.K.P. =-

W dniu 13 bm. o godz. z PE 
przez straż kolejową w Piotr. • 
kowie został zatrzymany nt 
gorącym uczynku kradzieży że
laza z P.K.P. Gajda Józef zat 
w Piotrkowie przy ul. Tolllic. 
kiego Nr. 35, którego wru 1 
furmanką i koniem doprow• 
dzono do komisarjatu PP., 
Piotrkowie i osadzono w ari
szcie do dyspozycji Sądu. 

·-·--~ ..... ~Wiii~ 
IOLACH 
Gł.OWY .... ~ 

. d WICIO 
ZJilZ 

tystów warszawskich . 

Czy b~dzie 
Stonnictwa Ludowego 

Jak się dowiaduje ag. „Echo" 
istnieje w kołach Stronnictwa Lu 
dowego projekt zwołania w 
październiku wielkiego chłops
kiego zjazdu do Warszawy, w 
myśl uchwał Kongresu stycznio· 
w ego. 
Obecnie czynione są starania u 
władz administracyjnych, aby 
zjazd ten mógł dojść do skut
ku. 

Radiofonizacja szkół rozwija lit 
Co piąta szkoła posiada oł 

biornik radiowy 

Według przeprowadzonycho
sta~nio przez Polskie Radjo, , 
związku z nowym rokiem szkol
nym, obliczeń, na ogóln' lici. 
hę 30.562 szkoły w Polsce szkól 
posiadających odbiorniki radio
we mamy 5.941, czyli 19.4 proc. 
Cyfra ta obejmuje zarówno a· 
paraty szkolne, jak i aparaty 
należące do nauczycieli, z któ
rych jednak korzystają dzieci 
szkolne. 

35.000 bezrobotnych. 
W budżecie na rok 1937/38 W dniu 13 b. m. w lokalu 

Zw. Pań Domu, Słowackiego 14, 
Il-gie p. odbył się pokaz goto
wania na kuchenkach gazowych. 
Na pokaz - przybyło przeszło 
20 osób. 

Mówi się też w kołach poli
tycznych, że audiencja u Pana 
Prezydenta Rzeczypospolitej wy 
bitnego działacza Stronnitwa Lu 
dowego Solarza ma z tym bli

godnie. Obecni mieli możnosc ski związek. 
prze ko n a ć się, że gotowa n ie n a ~'!"!""""!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!"!!!""!'!"!""""!!!!'!!!!!!!!'!"!""""!!!!"! 

Podkreślić należy, że od ro
ku 1935 radiofonizacja szkół po
sunęła się powainie ·naprzód. 
gdyż od czerwca 1935 r. do 
czerwca 1937 r. przybyto 2.500 
szkół posiadających odbiorniki 
radiowe. 

Zrwiołowy 1ntuzj1zm 
wywołuje wszędzie 

Eroll Flynn jako Orzeł 
Krymski w ·filmie „Szarża 

lekkiej brygady" 
Przeszło 60.000.000 osób wi· 

działo film, który wrył się w 
pamięć na zawśze, który jak 
najdroższe i najpiękniejsi;e 
wspomnienie, pozostanie już 
chyba do końca życia czymś, 
za czym się tęskni, o czym się 
marzy i co się kocha. 

Po objaśnieniu i zlustrowaniu 
aparatów kuchennych, dostoso
wanych do gazu - odbył się 
pohz gotowania. Sporządzone 
zostały: zupa l la rakowa z 
kluseczkami, faszerowana ka
pusta (t. zw. gołąbki) z śosem 
ikompot z jabłek-w czarodzie
ju pieczona babka biszkopto· 
wa, kurczaki. 

Smaczne te rzeczy zostały u
gotowane dość ~zybko i wy-

gazie jest korzystne. Korzyść 
kilkakrotna: 1) gotując na ga
zie oszczędza się paliwo, 2) go
tując na gazie - ma się gwa
rancję czystości (nie zadymia 
się izby), 3) gotując na gazie
pani domu nie niszczy sobie 
cery rąk i twarzy, a to chyba 
jest wystarczający powód, aby 
panie zajmujące się gospodar
stwem domowym jak najrych
lej zastosowały u siebie goto· 
wanie na gazie. 

Pokaz przeprowadziła p. Ali
cja Kaczorowska, instruktorka 
Gazowni miejskiej w Piotrkowie. 

"Kasper Karliński"-Syrokomli 
w Teatrze Wyobraini Wszystkie szkoły zaqpatrzo· 

ne w odbiorniki radiowe otrzy. 
mały od Polskiego Radja spe· 
cjalną broszurę ułatwiającą ko
rzystanie z audycyj szkolnych 
na rok 1937 /38. Broszura ta o
pracowana w formie kalenda
rza podaj"lcego tytuły audycyj 
na cały rok szkolny, jest do
skonałą pomocą naukOWll-

Książę poet6w - Verlabie 
Radiowy kwadrans poetycki 

Dla niezapomnianego „Kapi
tana Blooda" - króla a~torów 
i aktora królów - Erolla Flyn
nn stworzona została rola „Or

Dział~lność inteligencji ludowej 

W dniu 15 września przypa
da 75-ta rocznica śmierci Wła
dysława Syrokomli. Jednocze
śnie w roku bieżącym mija 
350-lecie bohaterskiej obrony 
Olsztyna przez Kaspra Karliń
skiego. By przypomnieć radio
słuchaczom o tych dwóch rocz
nicach nadaje Teatr Wyobraź
z Wilna na wszystkie rozgło
śnie polskie dramat Władysła
wa Syrokomli p.t.„Kasper Kar
liński", który był grywany za 
życia Syrokomli na scenie wi
leńskiej. Opracował słuchowi· 
sko Tadeusz Łopalewski, nada
ne ono będzie dnia 16 wrze
śnia o godzinie 19.00. 

W piątek dnia 17 września o 
godzinie 21.45 Rozgłośnia Poz· 
nańska nada kwadrans poety· 
cki poświęcony twórczości Pa· 
wła Verlaine'a, jednego znaj· 
genialniejszychpoetów.W kwa• 
dransie tym poza omówieniem 
biograficznym, będą recytowa· 
ne strofy poety, wzruszające 
subtelną czułością, olśniewają 
mistrzostwem formy i nastroju. 
Nieśmiertelne wiersze, za które 
słusznie należy się ich twórcy 
dumne miano „Księcia poetów". 

Piotrkowie Tryb., Rawie, No
wym Targu, Suwałkach, Lubli
nie i Pińczowie. 

Pożar 

O sztucznej gumie przez radio 

ła Krymskiego w filmie „Szar- Zrzeszenie Inteligencji Luda· 
7.a lekkiej brygady". - pięk- wej i Przyjaciół Wsi, pozosta
niejszy i bardziej bohaterski i jące pod prezesurą generała 
bardziej kochający niż „Kapi- Galicy, rozwinęło o&tatnio b. 
tan Blood" może być ylko sam żywą działalność organizacyj· 
Eroll Flyn, jako „Orzeł Krym- ną. Powołane już zostały do 
ski". Od pierwszej sceny aż życia Koła Powiatowe w na· 
do przedostatniego aktu, por- stępujących miejscowościach: 
wani biegiem wypadków i wy- w Łodzi, w Gostyninie, w Sar
darzeń widzowie siedzą, jak nach, w Kutnie i Tarnowie. W 
zahipnotyzowani połykając w najbliższym zaś · czasie mają od
szalonym tempie coraz to sil- być się te zebrania w szeregu 
niej podniecające sceny. Wkrót- mia~t powiatowych jak: Białym· 
ce ujrzymy go we wspaniałym stoku, Bielsku Pod!., Brześciu 
filmie p.t. „Szarża lekkiej bry- n/B., Chełmnie, Dziśnie, Gnie
gady" na ekranie kina „Roma". inie, Kaliszu, Kołomyji, Łucku, 

W nocy na 13 bm. około 
godz, 21.30 we wsi Ruszczyn, 
gm. Kamieńsk na szkodę Her
szlika Abramczyka spalił się 
dom mieszkalny, obora i sto
doła. Straty wynoszą około 
3.200 zł. Przyczyna pożaru nie 
ustalona. Wypadku z ludźmi 
nie było. 

Nie dawno Polskie Radjo na
dawało pogadankę o jednej z 
najnowszych zdobyczy chemii 
przemysłowej - sztucznej ben
zynie. Teraz z kolei poświęca 
pogadankę produkcji innej na
miastki, mającej równie wielkie 
znaczenie dla rynku światowe
go, a mianowicie sztucznej gu
mie. Pogadankę na ten temat 
wygłosi Feliks Moskalik dnia 
15 września o godzinie 17.50. 

Obowiązkiem każdego podo· 
ficera rezerwy jest naleie~ 

do własnej organizacji 

DZIŚl Wielki dramat z życia codziennego przed-
K INO -TEAT~ 

Tylko raz do roku zdarza się taka okazja do śmie· I wojennej Rosji p. t. chu bo przybył do n_as zespół najweselszych artys· 
KINO-TF.ATR tów stolicy, którzy wystąpią w filmie p. t. 

CZARY HOTEL SA vo·y Nr. 217 ROMA DorożkarzNr.13 
W roli głównej urocza BRYGIDA HORNEJ 

(Dawn. "Nowości) 

w Piolrlrnwle Moskwa) Przedwojenna Rosja! Hulaszcze życie w P iotrkowie W rol. gł. Sielański, Andrzejewska, Ćwiklińska Żeli-

Aleja 3-go Maja 
chowska, Cybulski, Skonieczny i inni. 

Pot'zątek o godz. S p.p'" w niedziele i święta o jfodz. 3 po poi. Pocntek o 1Todz. 5 p:p., w niedziele i świeta " qocł7.. 3 1>0 ool. 

Zfl Redaktora Wydawnictwo· J.,copold Kujawski „Drukarnia ,.._ ra.1..r„. „ Pncowników Oruk1m•kicb
1 

Piotrków Sienkiewic~f 14. 


